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Buble na bieżni - 
interwencja biegaczy

Nad zalewem zebrali 
100 worków śmieci
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Złodzieje 
przyszli nocą 

Strona 4

Na zielonym 
rynku widać 
święta
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Uczniowie 
wskazali 
najbardziej 
wykluczone 
miejscowości 
w powiecie
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Pieniądze 
zniknęły, ale 
płynie dalej 

Strona 19
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w sprzedaży do:

14.04.2025

Tam zerówek 
już nie będzie
Decyzja zapadła - 

za rok nie zostanie 

ogłoszony nabór do 

zerówek przy szkołach 

w Dębicy. Rodzice będą 

musieli znaleźć miejsce 

w którymś z przedszkoli. 

Czy to początek zmian 

oświatowych w mieście?

Strona 5 Zmieni się droga z domu do wielu zerówek.
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Druga strona

Pilnujemy tego, co nam ma słu-
żyć - tak zatytułowałem ko-

mentarz, który ukazał się w  tym 
miejscu 8 marca w  1278 nume-
rze OL. Dlaczego o tym wspomi-
nam? Bo właśnie w tym numerze 
pisałem o tym, że jeśli nie chcemy 
sobie pluć w bro-
dę, to wcześniej 
trzeba patrzeć 
na ręce. Tyle tyl-
ko, że nie swoje, 
a  wykonawców 
miejskich inwe-
stycji.  I interwe-
niować. Dzięki 
temu m.in. przy ul. Ligęzów od 
strony skateparku powstanie wyso-
kie ogrodzenie, a w Parku Słonecz-
nym i przy ul. Brzegowej nie doszło 
do wycinki kilkudziesięciu drzew. 
W tym samym komentarzu wspo-
minałem o radnym Grzegorzu Ru-
sinowskim, który w swoim regionie 
stara się doglądać tego, w jaki spo-
sób zwycięzcy przetargów realizują 
miejskie zamówienia. I co? I kiedy 

widzi niedociągnięcia, czy wręcz 
fuszerki, to interweniuje jeszcze 
przed zakończeniem takiej inwe-
stycji, bo wtedy jest największa 
szansa na ich poprawienie. 
Czy gdyby ktoś taki jak on zare-
agował na czas, kiedy budowany 

był stadion lek-
koatletyczny, to 
udałoby się unik-
nąć problemów, 
jakie są z  tym 
obiektem teraz? 
Tego nie wiem, 
bo po prostu 
nie znam się na 

technologii kładzenia nawierzch-
ni tartanowych, ale myślę, że była-
by taka szansa. Tymczasem tak się 
nie stało, a obiekt, na który dębiccy 
biegacze czekali od lat, powoli się 
sypie. Czyli co? Miałem rację, że-
by pilnować tego, co ma nam słu-
żyć? Uważam, że tak. I dobrze, że 
choć Konrad Morawczyński to ro-
bi, o czym piszemy na stronie 9.

ratuszniak@ol.com.pl 

Na blisko kilometrowym odcin-
ku ul. Słonecznej nie ma ani 

jednego przejścia dla pieszych. Pi-
sze o tym Tomasz Ratuszniak na 
str. 8. I kolejny raz w ostatnich ty-
godniach po przeczytaniu tekstu 
uśmiech pojawił się na mojej twa-
rzy. I taka refleksja jednocześnie: 
przecież to głupie!
Dyrektor Wydziału Infrastruktury 
Miejskiej i Dróg Robert Sieradzki 
tłumaczy, że Słoneczna potrze-
buje kompleksowej przebudowy. 
I tu pełna zgoda. Ale nie zgodzę 
się z twierdzeniem, że malowanie 
pasów nie ma sensu dopóki droga 
nie zostanie wyremontowana. Idąc 
tym tokiem rozumowania, to trze-
ba zamazać pasy na wielu ulicach 
miasta, bo przecież są w fatalnym 
stanie. Ot choćby Strumskiego.

Dyrektor nie wie też, czy wyzna-
czenie przejścia byłoby właści-
wym rozwiązaniem ze względu na 
ewentualne mandaty dla pieszych. 
A ja powiem tak: jak będzie przej-
ście, a może nawet dwa, albo trzy, 
bo jest tam na tyle miejsca, to te-
go problemu nie będzie, bo nie bę-
dzie żadnych wątpliwości. Albo 
ktoś przechodzi przez pasy, albo 
w  miejscu niedozwolonym. Lu-
dzie nie mają linijki w oczach, nie 
potrafią ot tak stwierdzić, czy do 
przejścia jest 99, czy 101 m. Wiem 
też, jak reagują kierowcy na pie-
szego poza przejściem. To nie 
są jakieś ogromne koszty. Tro-
chę farby i czterech pracowników 
Zakładu Usług Miejskich do obni-
żenia krawężników.

krol@ol.com.pl

traw pampasowych chce posa-
dzić miasto na parkingu sąsiadują-
cym z torami kolejowymi przy ul. 
Słonecznej.

Zarządza obecnie obiema fabrykami firmy – w Dębicy i we Wrocławiu.
W PPG Deco Polska pracuje od 2008 roku. Zaczynając jako specjali-
sta ds. rozwoju produkcji, przeszedł przez kolejne szczeble kariery, obej-
mując stanowiska kierownicze, aż po dyrektora operacyjnego w Dębicy 
w 2021 roku. W 2022 roku wszedł do zarządu spółki. Na początku 
2025 roku został mianowany dyrektorem produkcji, by w końcu objąć 
kierownictwo nad całością działań operacyjnych AC Poland. 
Absolwent Automatyki i Robotyki na Politechnice Krakowskiej. Ukoń-
czył również Zarządzanie Projektami na AGH. Kompetencje mene-
dżerskie doskonalił w ramach licznych międzynarodowych kursów 
i programów rozwojowych organizowanych przez PPG.

Awansował na dyrektora produkcji AC Poland w PPG Deco Polska

Waldemar Nykiel

O tym jak dębiczanie uczcili 20. rocznicę śmierci Jana Pawła II  
i o tym jak papież Polak bliski jest Zenonowi Pieczonce 

piszemy na str. 15

A kiedy umierał  kwietnia  roku 
płakałem jak bóbr.

Zenon Pieczonka

Komentarz

Komentarz

Przy miejskich 
inwestycjach trzeba 

stawiać Cerbera. 
Może on je upilnuje. 

Widocznie ciężko 
zrobić coś dobrze

O nim się mówi

To tłumaczenie 
mnie nie przekonuje

168 TOMASZ RATUSZNIAK 

GRZEGORZ KRÓL
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Aktualności

Ewelina Stępień Bartłomiej Kołodziej

Nauczycielka klasy gitary w Ze-
spole Państwowych Szkół Mu-
zycznych w Dębicy. Przygotowany 
przez nią kwartet gitarowy się-
ga po najwyższe laury w konkur-
sach instrumentalnych. Ostatnio 
jej podopieczne zdobyły najwyż-
sze oceny jurorów w konkursach 
organizowanych m.in. w Kielcach 
i Krzeszowicach. 

Prezes UKP Feniks, który zorgani-
zował w Dębicy już piątą edycję 
Feniks Pool Party. Na basenie MO-
SiR rywalizowało przez dwa dni 
870 pływaków z 56 klubów z Pol-
ski, ale też zagranicy. Gospodarze 
byli do tej imprezy bardzo dobrze 
przygotowani także pod wzglę-
dem sportowym, wygrywając kla-
sy�kację punktową.

Bartłomiej Ćwikła

W lutym został kierownikiem Cen-
trum Kultury i Czytelnictwa 
w Brzostku i zapowiadał wiele 

zmian. Teraz wciela je w życie, pro-
ponując starszym mieszkańcom 
gminy Brzostek zajęcia rucho-
wo-taneczne. Ściąga do gmi-
ny również znane osoby. Za nami 
darmowy występ Marcina Dańca, 
a niebawem do gminy przyjedzie 
też Robert Rozmus, który popro-
wadzi dla mieszkańców warsztaty 
wokalno-aktorskie.

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Wioletta Hadowska zostaje w urzędzie Przewodniczący nie zajął stanowiska

Sławomir Gawlik nowym 
sekretarzem miasta

Rodziny bez praw w karcie

Świeżo upieczony sekretarz przyzwyczaja się już do nowych obowiązków.

Przewodniczący RM Mateusz Cebula (na zdjęciu z Ludmiłą Stelmach- 
-Kołodziej) nie głosował. 

stanowiska podinspektora, głów-
nego specjalisty, a następnie peł-
nił funkcję zastępcy naczelnika 
Wydziału Infrastruktury Miejskiej 
(2017–2022). Od 2022 do końca 
marca 2025 roku kierował Wydzia-
łem Ochrony Środowiska.

- Nowy sekretarz to osoba z bo-
gatym doświadczeniem admi-
nistracyjnym i samorządowym, 
znana z zaangażowania oraz pro-
fesjonalizmu. W pracy zawodowej 
stawia na budowanie dobrych rela-
cji – zarówno wewnątrz urzędu, jak 
i w kontaktach z jednostkami orga-
nizacyjnymi oraz mieszkańcami. 
Podkreśla, że otwarta komunikacja, 
wzajemne zrozumienie i zgrany 
zespół to fundamenty efektywnej 
współpracy oraz osiągania wspól-
nych celów - tymi słowami opisany 
został Sławomir Gawlik na stronie  

internetowej dębickiego magistra-
tu.

Od 1 kwietnia wszyscy naczel-
nicy UM są dyrektorami. Powstał 
Wydział Polityki Społecznej, który 
będzie odpowiedzialny m.in. za 
współpracę z organizacjami poza-
rządowymi. Kierować nim będzie 
Elżbieta Drąg. Powstał również 
Wydział Administracyjno-Gospo-
darczy, który wchłonął Wydział 
Obsługi Interesanta. Tą jednostką 
kierować będzie Iwona Maliborska.

Kolejną zmianą jest również li-
kwidacja Wydziału Kadr i Płac 
i powołanie Wydziału Kadr, Płac 
i Informatyzacji, którego szefową 
będzie Kinga Lada. Wydział Pro-
mocji zmieniony został w Biuro 
Promocji, którym nadal kierowała 
będzie Natalia Chodór.

Grzegorz Król

Pracę w Urzędzie Miejskim 
zaczął w 2014 roku, 
ostatnio był naczelnikiem.

O zmianach w dębickim Ratuszu 
mówiło się od kilku tygodni. Naj-
ważniejszą z nich miała być zmiana 
na stanowisku sekretarza miasta. 
Wśród kandydatów przewijały się 
dwie osoby. To Monika Rojek-Ka-
łek, która o tę funkcję ubiegała się 
w 2016 roku i przegrała konkurs 
z Wiolettą Hadowską. Drugą osobą 
był Sławomir Gawlik. 

Burmistrz Mateusz Kutrzeba 
mógł rozpisać na to stanowisko 
konkurs lub dokonać awansu 
wewnętrznego. Pod koniec mar-
ca włodarz pytany o ewentualne 
zmiany nie chciał nic powiedzieć. 
Wyjaśnił jedynie, że dopóki one się 
nie dokonają, to sprawy komento-
wał nie będzie.

We wtorek 1 kwietnia w UM od-
było się spotkanie z urzędnikami. 
W jego trakcie burmistrz poinfor-
mował o zmianach w strukturze or-
ganizacyjnej. Nowym sekretarzem 
został Sławomir Gawlik. Dotych-
czasowa, czyli Wioletta Hadowska 
zostanie w urzędzie jako audy-
tor wewnętrzny.

Sławomir Gawlik posiada wy-
kształcenie wyższe techniczne – jest 
magistrem inżynierem architektu-
ry. Ukończył również studia pody-
plomowe z administracji publicznej 
z elementami e-administracji. Obec-
nie kontynuuje edukację na stu-
diach podyplomowych Master of 
Business Administration (MBA) na 
Katolickim Uniwersytecie Lubel-
skim w Lublinie.

Z dębickim samorządem związa-
ny jest ponad 11 lat. Pracę w UM 
w Dębicy rozpoczął w 2014 roku 
jako stażysta w Wydziale Infra-
struktury Miejskiej. Po zakończe-
niu stażu awansował kolejno na 

Samorządową Kartę Praw Rodzin 
dębiccy radni przyjęli we wrześniu 
2019 roku, podobnie jak wiele sa-
morządów w Polsce. Towarzyszyły 
temu kontrowersje i opinie, że tak 
skonstruowany dokument godzi 
w prawa społeczności LGBT. Po-
dobnie było w powiecie.  Pod ko-
niec ubiegłego roku ze wszystkich 
samorządów, jakie przyjęły SKPR 
zostały tylko: miasto Dębica, nasz 
powiat i powiat łańcucki.

Na początku tego roku działacze 
Atlasu Nienawiści przestrzegali 
samorządy, w których jeszcze obo-
wiązywała karta, że jej utrzymanie 
może skutkować wstrzymaniem 
funduszy europejskich, albo na-
wet koniecznością zwrotu tych już 
przyznanych jako dotacje.

Podczas ostatniej sesji Rady Miej-
skiej na wniosek burmistrza Mate-
usza Kutrzeby do programu obrad 
włączona została uchwała o uchy-
leniu karty. Ale pytany o powody, 
burmistrz nie wspomina o obawie 
przed zakręceniem kurka ze wspar-
ciem z Brukseli.

- W obecnej sytuacji prawnej karta 
miała tylko symboliczne znaczenie. 
Konsytuacja jasno precyzuje prawa 

i to, czym jest rodzina - wyjaśnia 
Mateusz Kutrzeba. 

Przed głosowaniem radny Piotr 
Michoń przypomniał, że już pod-
czas podejmowania uchwały 
o przyjęciu SKPR zwracał uwagę 
na to, że jest zbędna, a potem był 
w grupie radnych, którzy dążyli do 
jej uchylenia.

Podczas głosowania za uchyle-
niem zagłosowali wszyscy radni 
z wyjątkiem Iwony Przydzielskiej, 
która wstrzymała się od głosu oraz 
przewodniczącego rady Miejskiej 
Mateusza Cebuli, który nie wziął 
udziału w głosowaniu.

- Z szacunku do burmistrza, któ-
ry był wnioskodawcą projektu - tłu-
maczy.

A pytany, czy gdyby głosował, 
byłby przeciwko uchyleniu karty, 
Mateusz Cebula mówi, że nie po-
twierdza, ale i nie zaprzecza takiej 
opcji. Nie ukrywa natomiast, że je-
go zdaniem, karta była miastu po-
trzebna.

- Tak, przecież głosowałem za jej 
przyjęciem - mówi wprost prze-
wodniczący.

Dwa dni później uchwalę w tej 
samej sprawie podjęła Rada Powia-
tu. Tam także radni uchylili SKPR. 
Do programu obrad sesji została 
wprowadzona na wniosek starosty 
Piotra Chęćka. 

(nan)

Karta Praw Rodziny nie 

obowiązuje już w Dębicy. Uchylił 
ją również powiat. 

eprasa.pl 1a02c52781
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KOMENDA POWIATOWA 
POLICJI
Dębica, ul. Chłodnicza 20,
tel. 47 8228 399, alarm. 112
O�cer dyżurny
- 47 8228 310
Sekretariat komendanta
- 47 8228 305
Rewir Dzielnicowych miasta 
Dębica
-47 8228 347

SĄD REJONOWY
Dębica, ul. Słoneczna 3
tel. 14 68 076 00

PROKURATURA REJONOWA
Dębica, ul 3 Maja 2
tel. 17 506 14 04

TELEFON ZAUFANIA 
- 47 8228 370
CZYNNY CAŁODOBOWO

KOMISARIATY l POSTERUNKI
Komisariat Policji w Brzeźnicy
- 47 8228 561
Komisariat Policji w Pilźnie
- 47 8228 551
Komisariat Policji w Brzostku
- 47 8228 521
Posterunek Policji w Czarnej
- 47 8228 541
Posterunek Policji w Żyrakowie
- 47 8228 411

STRAŻ MIEJSKA
Dębica, ul. Ratuszowa 2,
- 14 683 82 59, alarm. 986

INFORMATOR

Na sygnale

ROWERZYSTA NA PODWÓJ-
NYM GAZIE
2,5 tys. zł - mandat w takiej wyso-
kości otrzymał mieszkaniec Dębi-
cy zatrzymany przez policjantów 
na ul. Sandomierskiej w piątek 4 
kwietnia. Rowerzysta znajdował 
się pod wpływem alkoholu, wy-
dmuchał 0,7 promila.

PIES ZAMKNIĘTY 
W MAGAZYNIE
Strażnicy miejscy interweniowa-
li przy ulicy Żeromskiego w Dębi-
cy, gdzie w jednym z budynków, 
jaki służył za magazyn, zamknię-
ty został pies. Według świadków 
zwierzę przebywało tam od 3 dni 
i przeraźliwie szczekało, domaga-
jąc się uwolnienia. Po ustaleniu 
właściciela i najemcy budynku, 
pies został zabrany, a strażnicy 
pouczyli opiekunów, jakie ciążą 
na nich obowiązki z tytułu przepi-
sów ustawy o ochronie zwierząt.

PANI JECHAŁA PO UŻYCIU
Podczas poniedziałkowej ak-
cji trzeźwy poranek policjanci 
przebadali na drogach powia-
tu 540 kierujących. Na ulicy Gajo-
wej w Dębicy zatrzymana została 
45-latka za kierownicą hyunda-
ia, wydmuchała 0,46 promila. To 
stan po użyciu alkoholu, który 
skutkował odebraniem kierującej 
prawa jazdy. Za wykroczenie, ja-
kiego się dopuściła,  kobieta od-
powie przed sądem.

KRONIKA 
POLICYJNA

Bardzo charakterystyczne łupy

Wyglądało groźnie

Złodzieje przyszli nocą

Mocno uderzył w asfalt

Kierującą renaultem z miejsca 
zdarzenia zabrała karetka

Wpadł, bo nie miał 
zapiętych pasów

Czterech za szybko 
w zabudowanym

drogi powiatowej, między zabudo-
waniami, w pobliżu dużego dębu. 
Wartość strat oszacował na 8 tys. 
zł, a dla osoby, która przyczyni się 
do odzyskania mienia przewidział 
nagrodę finansową w wysokości 1 
tys. zł. 

- Proszę o kontakt bezpośredni 
pod nr 600 227 374 lub z  komisa-
riatem policji w Czarnej - apeluje.

Sprawcom kradzieży, o ile uda 
się ich ustalić, grozi kara do 5 lat 
pozbawienia wolności. 

(nan)

zderzenia, motocyklista upadł na 
jezdnię. 

Na miejscu pierwsi zjawili się 
strażacy, ustalili, że kierujący mo-
tocyklem nie odniósł obrażeń. Za 
chwilę przebadała go załoga karet-
ki. Nie wymagał hospitalizacji.

Kierująca samochodem kobieta 
została ukarana mandatem w wy-
sokości 1500 zł i 10 punktami.

(nan) Pierwsi na miejscu zdarzenia byli strażacy OSP i zawodowi. 

Zginął chwytak przedstawiony na zdjęciu. 

Przód renaulta został zniszczony. 
Fot. OSP Żyraków. 

Za pomoc we wskazaniu 
sprawców właściciel 
wyznaczył nagrodę. 

Do kradzieży doszło najpraw-
dopodobniej w nocy z 31 marca 
na 1 kwietnia lub z 1 na 2 kwiet-
nia w Jaźwinach. Z nieogrodzonej 
działki złodzieje zabrali specjali-
styczny sprzęt: trzysegmentową 
drabinę wysokości 5 metrów oraz 
chwytak o wadze około 300 kg.

- Aby tego dokonać, złodziej 
lub złodzieje; ze względu na wa-
gę chwytaka i długość drabiny; 
musieli użyć przyczepki, busa lub 
innego środka transportu do ich 
przemieszczenia - przypuszcza po-
krzywdzony.

W internecie zamieścił apel 
z prośbą o pomoc w ustaleniu 
sprawców, ale zawiadomienie 
o popełnieniu przestępstwa złożył 
także na policji.

- Potwierdzam, takie zgłoszenie 
wpłynęło do komisariatu w Czar-
nej - mówi asp. Magdalena Baran 
z Komendy Powiatowej Policji 
w Dębicy.

Policja wszczęła postępowanie 
w tej sprawie. 

Jak informuje mieszkaniec 
Jaźwin, skradzione przedmioty 
znajdowały się około 5 metrów od 

Zdaniem poinsp. Roberta Krasa, 
naczelnika Wydziału Ruchu Dro-
gowego Komendy Powiatowej Po-
licji w Dębicy, powodem stłuczki 
mogła być tylko nieuwaga kierują-
cej renaultem.

- Warunki drogowe były bardzo 
dobre - mówi.

Renaultem jechała 22-letnia 
mieszkanka gminy Żyraków, przed 
nią poruszał się samochód marki 
Volvo. Młoda kierująca nie wyha-
mowała na czas i uderzyła w tył 
poprzedzającego ją auta.

W wyniku zderzenia przód re-
naulta został kompletnie znisz-
czony, a uskarżającą się na ból 
kręgosłupa kierującą tym samo-
chodem, do szpitala zabrała karet-
ka. Tam przeszła badania, które nie 
wykazały uszkodzeń ciała.

- Pani była jednocześnie spraw-
czynią kolizji, jak i poszkodowaną 
w niej. Jechała sama - dodaje Ro-
bert Kras.

Mając na uwadze wszystkie oko-
liczności stłuczki, policjanci ukarali 
22-latkę mandatem w wysokości 
1020 zł.

Na miejscu zdarzenia pracowali 
strażacy z Dębicy oraz druhowie 
jednostki OSP KSRG Żyraków. 

(nan)

Jak ustalili policjanci, kierująca 
peugeotem mieszkanka gminy 
Żyraków nie ustąpiła pierwszeń-
stwa jadącemu od strony Chotowej 
motocyklowi yamaha. Prowadził 
go mieszkaniec Dębicy. Doszło do 

Około 7:30 na ulicy Kawęczyń-
skiej do rutynowej kontroli funkcjo-
nariusze zatrzymali dostawczego 
volkswagena. Samochód prowa-
dził 31-letni  mieszkaniec Gumnisk. 
Okazało się, że mężczyzna usiadł 
za kierownicą, chociaż nie powi-
nien prowadzić samochodu.

- Pan nie miał prawa jazdy, nigdy 
nie uzyskał uprawnień do kierowa-
nia pojazdem - wyjaśnia podkom. 
Jacek Bartor, rzecznik prasowy Ko-
mendy Powiatowej Policji.

Samochód został przekazany 
wskazanej przez 31-latka osobie, 
a samozwańczy kierowca odpowie 
przed sądem.

Kilka godzin później na Al. Ja-
na Pawła II uwagę policjantów 
z patrolu zwrócił kierujący fiatem 
punto, który jechał bez zapiętych 
pasów bezpieczeństwa. Zatrzyma-
li samochód, a podczas kontroli 
okazało się, że 26-latek z Dębicy 
również nie powinien wsiadać za 
kółko, bo ma zatrzymane prawo 
jazdy. Za jazdę bez pasów dostał 
mandat w wysokości 100 zł, za nie-
stosowanie się do zakazu prowa-
dzenia samochodu odpowie przed 
sądem. Fiat został zabezpieczony 
na policyjnym parkingu.

(nan)

Mieszkaniec Podgrodzia został 
zatrzymany w Pustkowie. Jechał 
z prędkością 105 km/h. Otrzymał 
mandat 1,5 tys. zł. Również w Pust-
kowie zatrzymany został mieszka-
niec Mielca. On pędził 113 km/h 
i nie było to jego pierwsze takie 
wykroczenie. Dlatego mandat wy-
niósł 4 tys. zł. W Zasowie wpadło 
dwóch kolejnych: mieszkaniec Pil-
zna jechał 115 km/h, a mieszka-
niec Czermina 101 km/h. Pierwszy 
otrzymał mandat 2 tys. zł, drugi 3 
tys. zł. Wszyscy stracili też prawa 
jazdy na trzy miesiące.

rar

Do kolizji doszło w czwartek 
rano w Zawierzbiu, na drodze 
w kierunku Straszęcina. 

Do groźnie wyglądającej kolizji 
doszło w piątek w Przyborowie. 
Motocykl zderzył się z autem.

Dwóch kierowców bez 
uprawnień zatrzymała jednego 
dnia dębicka drogówka. 

Mandaty na łączną kwotę 10,5 
tys. zł nałożyli policjanci w sobotę 
5 kwietnia.
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Aktualności

To wspólna inicjatywa miasta i powiatu

Kupią kosze i ławki 
Kobiety z innych gmin powinny 
brać przykład z tych w Czarnej

Rodzice nie chcą, by dzieci zmieniały miejsce nauki. 

Badania mammogra�czne najczęściej wykonują mieszkanki gminy Czarna. 

Czy powstanie oddział dla 2 dzieci?

Zerówki przy szkołach do likwidacji

Nowe kosze i ławki staną przy 
drogach powiatowych. 

- Zostaliśmy poinformowani, że 
od września zerówki nie będzie, 
bo jest za mało dzieci - mówi jedna 
z mam. 

Chce zachować anonimowość, bo 
boi się, że jej zaangażowanie w wal-
kę o utrzymanie oddziału mogłoby 
negatywnie odbić się na dziecku.

Wiadomość zmroziła rodziców. 
Zaniepokojeni spotkali się z zastęp-
czynią burmistrza, odpowiedzialną 
za oświatę w mieście Małgorzatą 
Rauch.  Mieli usłyszeć potwierdze-
nie tego, czego najbardziej się oba-
wiali.

- Że oddziału nie będzie i mo-
żemy się spotkać w tej sprawie 
z burmistrzem Kutrzebą - przeko-
nuje jeden z rodziców, uczestniczą-
cy w spotkaniu. 

Do Ratusza wrócili z petycją, 
w której przekonują o konieczności 
utrzymania zerówki. Padają ważkie 
argumenty, w tym ten o zapewnie-
niu stabilnej edukacji.

- Zmiana placówki w tak młodym 
wieku jest dla dzieci niekorzystna, 
wiąże się ze stresem i koniecznością 
adaptacji do nowego środowiska, 
co może negatywnie wpłynąć na 
ich rozwój emocjonalny i edukacyj-
ny - piszą. 

Burmistrz Mateusz Kutrzeba zga-
dza się z tym argumentem, dlatego 
podkreśla, że sam nie zapisałby 
swoich dzieci do grupy, którą za 
rok będą musiały zmienić na inną. 
Bo jedno jest pewne - w roku szkol-
nym 2026/2027 naboru do zerówki 
w Ósemce już nie będzie.

- Ale nie tylko tam, bo rezygnu-
jemy z tworzenia oddziałów zero-
wych przy wszystkich szkołach, 
gdzie jeszcze działają - mówi bur-
mistrz.

Wyjaśnia, że system zerówek 
przy podstawówkach powstał 
w wyniku braku miejsc w miej-
skich przedszkolach. Teraz, kiedy 
miejsc jest pod dostatkiem, nie ma 
konieczności kontynuowania tej 
praktyki. Mateusz Kutrzeba poka-
zuje tabelkę, z której wynika, że po 
zakończeniu pierwszego naboru 
w dębickich przedszkolach pozo-
staje wolnych 16 miejsc. Również 
w tych położonych najbliżej lokali-
zacji Ósemki. 

Z danych przekazanych przez 
Miejski Zarząd Oświaty wynika, 
że w tym roku do oddziału zero-
wego przy SP 8 zapisanych zostało 
7 dzieci, z czego tylko jeden sze-
ściolatek, który za rok pójdzie do 

I klasy. Pozostałe dzieci powinny 
kontynuować naukę w zerówce, 
ale na pewno nie tej, skoro naboru 
nie będzie. W takiej sytuacji rodzi-
ce będą zmuszeni przepisać je do 
któregoś z najbliżej działających 
przedszkoli. 

Inne dane pokazują, że w obwo-
dzie przynależnym do SP 8 miesz-
ka obecnie 26 dzieci w wieku 5 lat 
i 17 o rok starszych. To w sumie 
43 dzieci i na podstawie tej licz-
by ogłoszony został nabór. I choć 
dziecko można zapisać do wybra-

rosławskim oraz Czarna w powie-
cie dębickim (20,5). Pozostałe nasze 
gminy zajmują następujące lokaty:

35. Żyraków - 15,5 (3 992)
46. Pilzno - 12,5 (4 826)
101. Dębica* - 6,9 (19 204)
112. Brzostek - 6,0 (3 325)
115. Jodłowa - 5,7 (1 353)
Ostatnie 147. miejsce przypada 

Komańczy w powiecie sanockim 
z wynikiem 2,4.

- W wielu gminach Podkarpacia 
odsetek pań korzystających z mam-
mografii i cytologii jest znacznie 
wyższy, niż średnia wojewódzka. 
To efekt nie tylko większej świa-
domości, ale też lokalnych działań 

promujących profilaktykę – mówi 
Rafał Śliż, rzecznik prasowy Pod-
karpackiego NFZ.

Dodaje od razu, że regularne 
badania mogą uratować życie i są 
miejsca, gdzie kobiety doskonale 
o tym wiedzą. Z bezpłatnych badań 
mammograficznych mogą skorzy-
stać te w wieku 45-74 lat i w ciągu 
ostatnich dwóch lat nie wykonywa-
ły tej możliwości. Cytologię zaś raz 
na trzy lata mogą wykonać kobiety 
w wieku 25-64 lat.

JAG
* Pod uwagę wzięte są zarówno 

mieszkanki miasta, jak i gminy Dę-
bica.

Rodzice zapisali dzieci do zerówki w Szkole Podstawowej 
nr 8. Za rok oddziału na pewno już nie będzie. 

nej placówki nawet tuż przed roz-
poczęciem roku szkolnego, liczby 
pokazują, że większość rodziców 
nie zdecydowała się na zerówkę 
przy SP nr 8.

W poniedziałek rano, kiedy roz-
mawiam z burmistrzem, sytuacja 
wygląda jeszcze inaczej.

- Po rozmowach z rodzicami 
mam informację, że z tej siódemki 
zostało tylko dwoje pięciolatków. 
Reszta jest już zapisana do innych 
przedszkoli - mówi.

Co będzie z tą dwójką, jeśli rodzi-
ce nie zdecydują się przepisać dzie-
ci gdzie indziej? Mateusz Kutrzeba 
rozkłada ręce.

- Jeśli rodzice się uprą, będziemy 
musieli ten oddział stworzyć. Dla 
dwójki dzieci - mówi.

Uważa jednak, że taka sytuacja 
byłaby niekorzystna także, a na-
wet przede wszystkim dla samych 
dzieci. Po roku uczęszczania do 
mikroskopijnej grupy i tak będą 
zmuszone zmienić środowisko, bo 
zerówka zostanie zlikwidowana. 
Burmistrz wspomina także i o tym, 
że z ekonomicznego punktu widze-
nia utrzymanie oddziału jest zupeł-
nie nieopłacalne.

Zastrzega natomiast, że nie ma 
mowy o likwidacji Szkoły Podsta-
wowej nr 8. W tym roku do I klasy 
zapisanych zostało 20 dzieci.

Agnieszka Majba-Pochwat

Rak piersi i szyjki macicy to no-
wotwory, które można skutecznie 
leczyć, jeśli zostaną wykryte od-
powiednio wcześnie. Programy 
profilaktyczne NFZ umożliwia-
ją wykonanie badań całkowicie 
bezpłatnie. Tyle że nie wszystkie 
uprawnione wydają się być ni-
mi zainteresowane.

Rafał Śliż, rzecznik prasowy 
NFZ w Rzeszowie podkreśla, że 
w zakresie mammografii najlepiej 
na Podkarpaciu sytuacja przedsta-
wia się w Przeworsku, Kańczudze 
i Zarzeczu (wszystkie w powiecie 
przeworskim), gdzie badaniom 
poddało się prawie 45 proc. pań.

Miejsca naszych gmin w rankin-
gu mammograficznym (w nawia-
sie po wyniku procentowym liczba 
uprawnionych do badania):

75. Czarna - 29,8 (2 402)
87. Dębica* - 28,4 (14 613)
99. Żyraków - 26,9 (2 650)
108. Pilzno - 26,2 (3 270)
122. Brzostek - 24,4 (2 326)
146. Jodłowa - 13,3 (951)
A stawkę zamyka 147. gmina 

Krempna w powiecie jasielskim.
W zakresie cytologii najlepiej 

wypadają gminy Pruchnik (22,2) 
i Roźwienica (20,6) w powiecie ja-

Burmistrz Mateusz Kutrzeba po-
informował o tym radnych podczas 
ostatniej sesji, zwracając uwagę, że 
dla mieszkańców może to być istot-
na informacja.  

- Jestem po ustaleniach z panem 
starostą i podjęliśmy wspólnie ta-
ką inicjatywę i decyzję, że kosze 
na śmieci w ciągach dróg powia-
towych będą opróżniane częściej. 
My jako samorząd miejski zaku-
pimy nowe kosze na śmieci, które 
przekażemy starostwu, one będą 
umiejscowione właśnie w ciągach 
dróg powiatowych - mówił. 

Dodał również, że mają to być ta-
kie kosze, które utrudniać będą wy-
rzucanie do nich śmieci w workach, 
czy o większym gabarycie. Ma to 
zapobiec przypadkom pozbywania 
się w ten sposób śmieci m.in. przez 
małych przedsiębiorców, których 
miasto obecnie kontroluje, a którzy 
mimo to migają się od podpisywa-
nia umów na odbiór odpadów. 

Według burmistrza Piotr Chę-
ciek zadeklarował również, że jego 
służby częściej niż dotychczas będą 
opróżniać kosze i dbać o nie. 

- Zamówili już ponad czterdzie-
ści koszów, ale dziesięć wymieni-
my za te najbardziej zniszczone, 
a trzydzieści zostanie ustawionych  

w nowych miejscach - mówi Mate-
usz Kutrzeba. 

Ale to nie koniec zmian na dro-
gach powiatowych w Dębicy. Sta-
rostwo ma też kupić dodatkowe 
ławki. To szczególnie ważne dla 
osób starszych, które nie raz na 
naszych łamach narzekały na brak 
miejsc, w których mogłyby odpo-
cząć podczas spaceru. 

- My wskażemy jakie, pokażemy 
gdzie i one będą ustawione rów-
nież w ciągach dróg powiatowych 
- wyjaśnia burmistrz. 

Warto zadbać o to, by ławki nie-
koniecznie stały w pełnym słońcu, 
jak to się zdarza obecnie. 

tra.

Panie z tej gminy zostały 
wyróżnione za udział 
w badaniach cytologicznych.

Staną one przy drogach 
powiatowych przebiegających 
przez Dębicę. 
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Krótko

W tym roku Mistrzostwom 
Polski Lekarzy w Pływaniu to-
warzyszyć będzie specjalne wy-
darzenie. Jakie?
To Kongres Naukowy Polskiego 
Towarzystwa Medycyny Spor-
towej, w którym weźmie udział 
ponad 300 lekarzy z całej Polski. 
Takiego spotkania w Dębicy jesz-
cze nie było i jak podejrzewam, 
więcej nie będzie. Odbędzie się 
ponad 50 wykładów, udział zapo-
wiedziały ogólnopolskie i świato-
we sławy. Wykłady odbywać się 
będą równolegle w dwóch salach. 
Już teraz we wszystkich okolicz-
nych hotelach zajęte są wszystkie 
miejsca, a wciąż otrzymuję pyta-
nia od chętnych, by uczestniczyć 
w kongresie. Pod względem lo-
gistycznym to ogromne przedsię-

wzięcie, ale także o ogromnym 
znaczeniu i prestiżu w środowi-
sku lekarskim. Warto zaznaczyć, 
że Dębica będzie gospodarzem 
jubileuszowego 35. kongresu.

Mistrzostwa też będą jubile-
uszowe, już dwudzieste. Czy ta 
impreza cieszy się wciąż dużą 
popularnością wśród lekarzy?
Gdyby tak nie było, na pewno 
bym jej nie organizował, to zbyt 
wiele zachodu dla kilku amato-
rów pływania. Proszę zauważyć, 
że przyjeżdżają do nas najlepsi 
pływacy wśród lekarzy. Niektó-
rzy od samego początku, od 20 lat. 
Przyjeżdżają sami, ale także z cały-
mi rodzinami. W środowisku mi-
strzostwa urosły do rangi imprezy 
kultowej, z ogromną renomą. 

Trzy pytania do... Janusza Bieniasza,

organizatora Mistrzostw Polski Lekarzy w Pływaniu.

Ilu pływaków przyjedzie do 
nas tym razem?
Ponad 100 osób na zawody pły-
wackie. Proszę sobie wyobrazić, 
że od początku istnienia tej im-
prezy było to ponad 400 osób, 
najlepszych pływaków w tym 
środowisku, niektórzy wracają 
do nas od lat, co też świadczy 
o randze, jakiej nabrały mistrzo-
stwa. Wśród lekarzy to naprawdę 
jedna z bardziej znaczących im-
prez. Myślę, że warto podkreślić, 
że przy jej okazji promowana jest 
Dębica i cały powiat, co także nie 
pozostaje bez znaczenia. I tym ra-
zem również tak będzie.

(nan)

Przyjadą sławy 
medycyny sportowej

W kuluarach huczy od plotek

Do końca kwietnia Kto się zorientował?

Zmiany będą co roku?

Makowiecki nadal pełniącym obowiązki Z prezesem to był żart

Aleksandra Lis i Grzegorz 
Kloc z medalami związku

Po wojnie nikt tam nigdy 
nie kopał 

Pomimo zapewnień radnych, że 
był to normalny proces, w kulu-
arach aż huczy od plotek na temat 
konfliktu w klubie KO. Pójść miało  
o to, że radna Alina Rzewuska zbyt 
zbliżyła się do rządzącej większo-
ści w radzie, czyli do Prawa i Spra-
wiedliwości. Jednym z przejawów 
tego miała być uchwała w sprawie 

raportu o stanie miasta. A w zasa-
dzie uchwały, bo były dwie, jedna 
przygotowana przez KO, a druga 
przez PiS. Radna miała dogadywać 
się z politycznymi konkurentami co 
do ostatecznego kształtu dokumen-
tu, a na sesję ostatecznie trafił jeden, 
który został przegłosowany.

rar

Konrad Makowiecki. Stało się to po 
tym, jak ówczesna dyrektor Marta 
Pawełko-Tokarz poszła na zwolnie-
nie lekarskie. 

Na początku marca wróciła do 
pracy i od razu przestała być dy-
rektorem, o co sama poprosiła. 
Ostatecznie została przesunięta do 
marketingu. Wtedy burmistrz za-

stanawiał się, czy ogłosić konkurs 
na to stanowisko, czy też awanso-
wać któregoś z pracowników. I za-
stanawia się nadal, gdyż przedłużył 
powierzenie obowiązków dyrekto-
ra Konradowi Makowieckiemu.

- Do końca kwietnia - wyjaśnia 
p.o. dyrektora MOSiR.

rar

Piotr Michoń szefem klubu jest od marca.

Odznaczony Grzegorz Kloc. 

Ziemia co rusz odsłania kolejne 
przedmioty. 

Piotr Michoń ponownie 
jest szefem klubu 
Koalicji Obywatelskiej.

Medale Za Zasługi dla Światowe-
go Związku Żołnierzy Armii Krajo-
wej Aleksandra Lis i Grzegorz Kloc 
otrzymali na wniosek zarządu ŚZŻ 
AK Środowiska 5. Pułku Strzelców 
Konnych AK w Dębicy. W ten spo-
sób docenieni zostali za wieloletnią 
działalność na rzecz popularyzacji 
historii i etosu Armii Krajowej.

Podczas zebrania członkowie 
związku udzielili absolutorium od-
chodzącemu zarządowi i wybrali 
ten na nową kadencję (2025-2028).

Na czele, jako prezes ŚZŻAK 
Środowiska 5. PSK AK w Dębicy, 
pozostanie Maciej Małozięć, dla 
którego będzie to już trzecia ka-
dencja. W skład zarządu weszli po-
za tym: Artur Lis, Stanisław Nylec, 
Małgorzata Grzybowska, Tomasz 
Czapla, Elżbieta Jarzębska, Grze-
gorz Kloc, Andrzej Lis oraz Ewa 
Książek. 

Zarząd ukonstytuuje się na naj-
bliższym posiedzeniu. Delegatami 
na Okręgowy Zjazd Delegatów 
ŚZŻAK wybrani zostali natomiast: 
Elżbieta Jarzębska, Małgorzata 
Grzybowska, Aleksandra Lis, To-
masz Czapla i Stanisław Nylec. 

tra

Informację o tym przekazał na 
ostatnim posiedzeniu Rady Miej-
skiej przewodniczący Mateusz 
Cebula, do którego trafiło w tej 
sprawie pismo.

Michoń funkcję przejął niespełna 
rok po tym, jak szefową klubu KO 
została Alina Rzewuska. Radny 
pytany o to, co się stało, że podjęli 
tak nagłą i niespodziewaną decyzję 
wyjaśnia, że nic.

- Zmieniamy się co roku, następ-
nym razem może znów będzie ja-
kaś kobieta, a może to mi ponownie 
funkcja zostanie powierzona - mó-
wi.

Dodaje, że nie ma znaczenia, kto 
jest szefem klubu, bo u nich panu-
je demokracja i każdy głos jest tak 
samo ważny. W tym samym tonie 
wypowiada się radna Alina Rze-
wuska, która zmianę określa mia-
nem naturalnej.

Badania archeologiczne na terenie 
byłego obozu w Pustkowie rozpo-
częły się w 2023 roku. Obecnie pro-
wadzone są na terenie, na którym 
działał obóz dla Polaków. Miejsce, 
w którym pracują badacze, wy-
brane zostało, jak twierdzi Marian 
Matkowski, historyk z Europejskie-
go Centrum Pamięci i Pojednania, 
po wcześniejszym prześwietleniu 
georadarem. I to owocuje, bo arche-
olodzy, wspierani przez więźniów 
z dębickiego Zakładu Karnego, co 
rusz natrafiają na kolejne artefakty. 

- To są pierwsze wykopaliska 
w tym miejscu od osiemdziesięciu 
lat - zaznacza Marian Matkowski. 

Prócz dwóch zwojów drutu kol-
czastego (18 i 15-metrowe), zna-
leziono również rzeczy osobiste, 
elementy wyposażenia wojskowe-
go oraz przedmioty wykorzystywa-
ne w kuchni i fragmenty odzieży. 
Rzeczą, na którą archeolodzy 

zwrócili szczególną uwagę były 
bakelitowe nieśmiertelniki żołnie-
rzy sowieckich. Otwierać je będą 
w warunkach laboratoryjnych. 

Wszystko, co uda się wydobyć 
podczas tych prac trafi na Ekspozy-
cję Historyczno-Dydaktyczną przy 
Górze Śmierci. 

tra

Chodzi o artykuł, którego boha-
terem był Stanisław Rokosz, były 
wójt gminy Dębica, dzięki któremu 
reaktywowane zostało uzdrowi-

sko Latoszyn - Zdrój. W materia-
le sprzed tygodnia pisaliśmy, że 
1 kwietnia objął funkcję prezesa 
gminnej spółki Latoszyn - Zdrój. 
Był to żart, prezesem Latoszyna jest 
nadal Magdalena Bartkowicz, choć 
sam Stanisław Rokosz nie ukrywa, 
że taką posadą by nie pogardził.

(nan)

W sierpniu ubiegłego roku na 
pełniącego obowiązki dyrektora 
Miejskiego Ośrodka Sportu i Re-
kreacji w Dębicy powołany został 

Okazją do ich wręczenia było 
Walne Zebranie Sprawozdawczo-
Wyborcze ŚZŻ AK Ś5PSK. 

Dlatego archeolodzy co 
rusz znajdują w Pustkowie 
pozostałości po obozie.  

Primaaprilisowym żartem była 
informacja z poprzedniego 
wydania Obserwatora Lokalnego. 

Burmistrz Mateusz Kutrzeba nie 
zdecydował jeszcze kto pokieruje 
miejskim sportem.

eprasa.pl 1a02c52781



7
Nr  15 (1283) 

12 kwietnia 2025

Temat tygodnia
Wiosna? Na te towary jeszcze czekamy

Na zielonym rynku najbardziej 
widać, że zbliżają się święta

Pomiędzy pisankami i palmami zrobionymi 
przez rękodzielników, można znaleźć i te 

z etykietką Made in China. Różnią się 
wszystkim: od ceny do jakości 

i estetyki wykonania

Agnieszka Majba-Pochwat

Małgorzata Kiebała za chwilę będzie handlować rzodkiewką i sałatą. Teraz oferuje palmy wielkanocne. 

- Do wyboru, do koloru - śmieje 
się pan poprawiający ustawienie 
doniczek na stole.

Przed chwilą sprzedał kilkana-
ście sadzonek, same bratki. Ceny 
tych kwiatków wszędzie mniej 
więcej takie same - od 2,5 do mak-
symalnie 3 zł. Również 3 zł trzeba 
wydać na sadzonkę różowej sto-
krotki. Kwiatki są już  dość duże, na 
pewno widać je będzie na rabacie. 
Dużo drożej, bo 8 zł trzeba zapłacić 
za małą, gotową do przesadzenia 
prymulkę. 

- Biorą ludzie, pewnie, że tak. 
Każdy chce mieć ładnie przy do-
mu albo na balkonie. Na ile kto 
może i go stać - mówi uśmiechnięty 
sprzedawca kwiatów.

Truskawki bez czekania
Handlujący na zielonym rynku są 
przygotowani nie tylko na klien-
tów, którzy myślą wyłącznie o este-
tycznej stronie swojego podwórka. 
Jest też bogata oferta dla ogrodni-
ków, stawiających na własne wa-
rzywa. Sadzonki szpinaku można 
kupić za 6 zł, dużo taniej wyjdzie 
zakup sadzonek sałaty: masłowa 
kosztuje od 80 gr do 1,5 zł, lodową 
można kupić już za 1 zł, a nawet 
80 gr. Na straganach także typowo 
wiosenny przysmak, który coraz 
mocniej przebija się do kulinarnych 
gustów także mieszkańców nasze-
go powiatu - czosnek niedźwiedzi. 
Za niewielki pęczek trzeba zapłacić 
3 zł. 

Również w całosezonowej ofercie 
warzyw i owoców z giełdy moż-
na zauważyć wiosenne akcenty. 
Jak chociażby truskawki - wielkie 
i czerwone przyciągają oko i pobu-
dzają do pracy ślinianki. Choć ich 
smak różni się od tych z majowej 
łąki, mają swoich amatorów. Za pół 
kilograma owoców trzeba zapłacić 
14 zł.

- Drogo. W ogóle na targu już jest 
drogo, ale i tak przychodzę, bo tu 
lubię najbardziej - mówi pani Mo-
nika z Dębicy.

Do domu wraca z dwoma po-
kaźnymi krzewami do posadzenia, 
choć na zielony rynek przyszła tyl-
ko popatrzeć. 

majba@ol.com.pl

 Na stoiskach pyszni się armia różnokolorowych bratków. 
Te zwiastuny wiosny bezapelacyjnie królują na targu. 

To już nie te czasy, kiedy w środę 
i w sobotę trzeba było przeciskać się 
przez oblegające stragany tłumy.

Ostatnia środa, dzień targowy, 
nie rozpieszczała pogodą. Było 
chłodno, wiał zimny wiatr. Kiedy 
pojawiam się na placu targowym 
przy Kraszewskiego tuż po 9:00, 
jestem zaskoczona mizerną licz-
bą kupujących. Albo tylko prze-
chadzających się przy stoiskach. 
Ludzie zatrzymują się, oglądają, 
najpierw pytają o ceny. Często na 
pytaniu się kończy. 

Małgorzata Kiebała z Dębicy, 
która swoje stoisko ma w pierwszej 
alejce tuż przy rzeczce rozwiewa 
moje wątpliwości.

- To już nie jest to, co kiedyś. 
Wszyscy siedzą w marketach - wy-
jaśnia słabą frekwencję klientów. 

Tylko wstążki kupuje
- Po ile ma pani te palmy? - pyta 
klientka, która zatrzymuje się przy 

Truskawek sprzedała 50
Obok stoiska Małgorzaty Kiebały  
handluje jej imienniczka. W skrzy-
neczce sadzonki truskawek. Nie-
wielkie, do posadzenia właśnie 
teraz. Jedna kosztuje 2,5 zł. Pani 
Małgorzata szacuje, że tej środy 
sprzedała ich około 50.

- Klienci pytają także o chrzan, ale 
to ci starsi. Widać, że święta się zbli-
żają i że młodsze pokolenie spędza 
je już inaczej i inne ma zwyczaje - 
podkreśla kobieta.

O tym, że święta blisko świadczy 
asortyment wyłożony na kolejnym 
stole. Z Głobikówki przyjechała 
z nim Lucyna Kurek. Sprzedaje 
piękne, ręcznie dziergane na szy-
dełku serwetki: białe, ale i koloro-
we, idealne do koszyczka. I właśnie 
w tym celu większość klientów je 
kupuje. Nad jedną serwetką pani 
Lucyna spędza dwa wieczory, wiec 
ceny nie są wygórowane - najwięk-
sze okrągłe kosztują nie więcej niż 
30 zł.

- A i tak mało kto kupuje - mó-
wi rękodzielniczka.

stoisku pani Małgorzaty i ogląda 
towar. 

Cena widocznie jej nie odpowia-
da, albo chce się jeszcze zastanowić, 
bo odchodzi z pustymi rękami. 
A palmy są naprawdę ładne i w ca-
łym asortymencie nie ma dwóch 
takich samych. To ręczna robota 
z wykorzystaniem tylko natural-
nych materiałów.

- Kwiaty, trawy, zboża. Tylko 
wstążki musiałam dołożyć, reszta 
to wszystko moja produkcja, z wła-
snych upraw - podkreśla kobieta.

Na jej straganie wiosna jeszcze 
nie rozpanoszyła się na dobre, ale 
już daje o sobie znać zielenią roślin 
w doniczkach. Za 5 zł można ku-
pić sadzonki pietruszki, 15 zł kosz-
tuje sadzonka piołunu. Tę roślinę 
sprzedająca zachwala jako środek 
na zwalczanie pasożytów we-
wnętrznych i odtrucie organizmu. 

- Za chwilę będzie rzodkiewka, 
sałata, mam to wszystko w tunelu, 
ale jeszcze trochę trzeba poczekać. 
No i truskawki, w połowie maja - 
opowiada pani Małgorzata.

Zaznacza, że w swoich upra-
wach niczego nie przyspiesza, 
pozwala im rosnąć w natural-
nym rytmie i bez chemicznych 
nawozów. Żyje ekologicznie i tak 
też pracuje.

W ofercie ma także ręcznie robio-
ne pisanki, jajka mają szydełkowe 
ubranka - ceny od 5 do 15 zł. 

Na stole niemalże po sąsiedzku 
kolejne zwiastuny wiosny. U pani 
Zofii można kupić bukiety bazi. Ce-
ny pomiędzy 4 a 5 zł. Kobieta przy-
znaje, że wielkiego ruchu nie ma.

- A za chwilkę już ich nie będzie 
- mówi.

Bratki, bratki wszędzie
Wiosna na zielonym rynku najbar-
dziej widoczna jest w ofercie tych, 
którzy sprzedają kwiatki. Han-
dlująca naprzeciwko Małgorzaty 
Kiebały kobieta oferuje cebulki, sa-
dzonki pierwiosnków, szafirków. 

- Proszę nie pisać, jak się nazy-
wam, ale wszystko mam swoje - 
przekonuje sympatyczna pani.

Widać, że mówi prawdę, bo 
w porównaniu z tymi, którzy 
sprzedają hurtem, na jej stole 
skromnie, choć kolorowo - po-
między malutkimi kwiatkami zie-
leni się nawet świeża, tegoroczna 
już sałata.

Na stoiskach, gdzie handluje 
się tylko kwiatami, królują bratki. 
Urocze kwiatki zachęcają różnymi 
kolorami, a sprzedawcy zapewnie-
niami, że rośliny będą kwitły do 
późnej jesieni.
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Dębica
Urząd Miejski
tel. 14 683 81 00

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 681 35 90, 14 681 35 91

Zespół ds. przeciwdziałania przemocy 
w rodzinie
tel. 14 670 33 42

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 14 680 31 46, 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Usług Miejskich
tel. 14 681 64 86, 14 682 70 50

Policja - KPP w Dębicy
47 8228 399 (centrala), 47 8228 310 (o�cer 
dyżurny), 47 8228 370 (telefon zaufania).

Arka – Specjalistyczna poradnia i Telefon 
Zaufania
tel. 14 681 81 41

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
tel. 14 680 31 21

Środowiskowy dom samopomocy
tel. 14 666 87 02, 14 670 20 51

Ośrodek Interwencji Kryzysowej
tel. 14 670 33 42

Poradnia Psychologiczno – Pedagogiczna
tel. 14 670 24 60

Podkarpackie stowarzyszenie pomocy oso-
bom uzależnionym i ich rodzinom Jutrzenka
tel. 14 682 16 69

Stowarzyszenie Osób Działających w Zakre-
sie Pomocy Społecznej Ad Astram
tel. 14 670 50 06

Stowarzyszenie Obrony Praw Człowieka
tel. 14 682 72 19

Powiatowy Rzecznik Konsumentów
tel. 14 680 31 27

Towarzystwo Pomocy im. św. Brata Alberta
tel. 14 670 44 71

Stowarzyszenie im. E. Bojanowskiego 
Dobroć
tel. 14 682 22 90

Dębickie Hospicjum Domowe im. Jana Paw-
ła II
tel. 507 506 808 / (14) 690 20 44

Stowarzyszenia Rodziców I Przyjaciół Osób 
Niepełnosprawnych Radość
tel. 14 696 91 38

Stowarzyszenia na rzecz wspomagania osób 
z niepełnosprawnością i ich otoczenia Z Po-
trzeby Serca
tel. 512 305 090, 14 677 85 98

Stowarzyszenie dla Osób Autystycznych i ze 
Spektrum Autyzmu Ukryty Dar
tel. 791 132 080

Ośrodki zdrowia
POZ w Dębicy
Przychodnia Nr 1, ul. Cmentarna 54
tel. 14 682 78 01, 14 682 78 02

NZOZ „Dwójka”,ul. Krasickiego 1
tel. 14 670 07 72

Przychodnia Nr 5, ul. Szkolna 4
tel. 14 682 78 13

NZOZ Cor-Med, ul. Kolejowa 34
tel. 14 680 86 91

NZOZ Kol-Med, ul. Kolejowa 19
tel.  14 670 26 57

Przetarg chcą rozstrzygnąć jeszcze w tym tygodniu

Nie ma na to ani pieniędzy, ani nawet planów

Za szczególne osiągnięcia lub całokształt działalności

Wzdłuż Wisłoki i trasą kolejki 

Zanim namalują zebrę drogę trzeba wyremontować 

Startują Żagle Kultury
Przyjdź na zumbę, pomóż 
choremu Mikołajowi

 Wielokrotnie widziałem, jak 
piesi wchodzą na jezdnię i muszą 
wręcz uciekać przed jadącymi sa-
mochodami, gdyż nie mają innej 
możliwości, aby przejść na drugą 
stronę ulicy. Wiele starszych osób 
mieszka w tej okolicy i aż strach 
patrzeć, jak muszą ryzykować, aby 
udać się w stronę sklepu czy bloku, 
w którym mieszkają, wracając cho-
ciażby ze spaceru - pisze w mailu 
do naszej redakcji. 

Zwraca uwagę, że obecnie przy 
ul. Słonecznej ma być prowadzo-

na przebudowa wodociągu, więc 
można wykorzystać ten czas, by 
namalować pasy. 

Robert Sieradzki, naczelnik Wy-
działu Infrastruktury Miejskiej 
i Dróg twierdzi jednak, że po prze-
budowie wodociągu ul. Słoneczna 
nie będzie remontowana, a tylko 
doprowadzona do poprzedniego 
stanu, a ten pozostawia wiele do 
życzenia. 

- Tam jest potrzebna komplekso-
wa przebudowa drogi i chodników 
oraz obniżenie krawężników. I do-

Burmistrz Mateusz Kutrzeba za-
znacza, że dębickie odcinki to część 
większego projektu realizowanego 
w ramach Planu Zrównoważonej 
Mobilności Miejskiej dla Dębicko- 
Ropczyckiego Obszaru Funkcjonal-
nego który zakłada budowę sieci 
ścieżek rowerowych przebiegają-
cych przez gminę i miasto Dębica 
oraz gminę Żyraków. 

- Od uzdrowiska w Latoszynie po  
most na Wisłoce między Brzeźnicą 
a Bobrową - dodaje. 

Miasto na razie chce przygoto-
wać dokumentację projektowo-
-kosztorysową na budowę lub 
przebudowę pięciu odcinków 
dróg rowerowych lub pieszo-ro-
werowych. Przetarg na nią powi-
nien zostać rozstrzygnięty kiedy 
ten numer OL trafi już do sprze-
daży. 

Ale do rzeczy. By przetestować 
trasę, na której urzędnicy chcą 
wyznaczyć pierwszą z tras rowe-
rowych, na jednoślad wsiadamy  
na początku wałów nad Wisło-
ką, a konkretnie obok ronda im. 
Księżnej Heleny Jabłonowskiej 
(obok mostu na Zawierzbie). Je-
dziemy wyasfaltowaną ścieżką 
prowadzącą wzdłuż wałów, ale tą 
dolną. Górna pozostaje wyłącznie 

do dyspozycji pieszych. Zresztą 
takie oznaczenie widniało tam 
przed położeniem nowego asfaltu, 
więc nie będzie to nowością, choć 
dziś próżno tam szukać znaków 
informujących o tym. 

Za skrzyżowaniem z ul. Słonecz-
ną (niedaleko tamy) wjeżdżamy na 
świeżo wyremontowany odcinek 
ciągu pieszo-jezdnego prowadzące-
go wzdłuż stawów. Tam możemy 
się na chwilę zatrzymać, choćby na 
uruchomionych właśnie miejscach 
obsługi rowerzystów, gdzie znaj-
dziemy ławkę, stojak na rowery 
i stację ich naprawy. Al. Jana Pawła 
II jedziemy aż do ronda im. Kazi-
mierza Lipienia (obok mostu na 
Straszęcin), a następnie ul. 1 Maja, 
wzdłuż ogródków działkowych do 
wiaduktu kolejowego. Na rondzie 
im. Solidarności skręcamy w ul. 
Kwiatkowskiego. Wzdłuż Firmy 
Oponiarskiej jedziemy aż do skrzy-
żowania z ul. Północną, w którą 
skręcamy. Dojeżdżając do skrzyżo-
wania z ul. Starzyńskiego skręcamy 
w lewo, by dojechać nią do ul. Kra-
kowskiej. 

To nie jest jedyna ścieżka rowero-
wa, której projekt chce zlecić mia-
sto. Druga prowadzić będzie od ul. 
Orlej do Krakowskiej, trasą, którą 

od lat 60-tych, aż do 2008 roku po-
konywała kolejka wąskotorowa, 
wożąca surowiec z kopalni iłów do 
dębickiej cegielni. Ten odcinek mie-
rzyć ma około 950 m. 

Jeżeli wszystko pójdzie zgodnie 
z planem, to nie tylko dębickie 
odcinki, ale i te prowadzące przez 

gminę Dębicę i Żyraków w ciągu 
dwóch lat powinny być gotowe. 

Obecnie Dębica ma 18 349 m ście-
żek rowerowych, zlokalizowanych 
głównie w centrum miasta. W gmi-
nie Dębica jest to 4 421 m ścieżek, 
a w gminie Żyraków - 3 200 m.

tra

Ścieżka rowerowa prowadzić będzie dolną trasą wałów nad Wisłoką. 

Na tym odcinku pasów nie ma.

To prawie 4,5 km ścieżek rowerowych, które mają być 
w Dębicy wybudowane lub przebudowane. 

piero wtedy można myśleć o wpro-
wadzeniu nowej organizacji ruchu 
i wyznaczaniu przejść - tłumaczy. 

Tymczasem na przebudowę ul. 
Słonecznej nie ma jeszcze nie tylko 
pieniędzy, ale nawet planów. 

Naczelnik zwraca za to uwagę, że 
obecnie tak mieszkańcy bloków, jak 
i działkowcy, którzy mają ogródki 
przy Słonecznej, mogą przechodzić 
gdzie chcą, oczywiście z zachowa-
niem ostrożności. Gdyby tam jed-
nak zostały namalowane pasy, to 
za przechodzenie przez ulicę w od-
ległości mniejszej niż 100 m od ze-
bry groziłby mandat. Nie wie więc 
czy to właściwe rozwiązanie. 

tra

Żagle Kultury wręczane są za 
szczególne osiągnięcia w twórczo-
ści artystycznej, upowszechniania 
i ochrony kultury lub za całokształt 
działalności. Mogą je otrzymać 
twórcy, animatorzy, artyści, pra-

cownicy dębickich instytucji kultu-
ry, ale też inne podmioty.

We wniosku należy podać dane 
osobowe kandydata, a także in-
formacje dotyczące jego osiągnięć 
w 2024 roku. Wypełniony należy 
złożyć w Biurze Promocji Urzę-
du Miejskiego w Dębicy (pok. 39). 
Szczegółowe informacje pod nr. tel. 
14 683 82 33.

JAG

Jego uczestnicy będą mogli ćwi-
czyć od godz. 15:30 do 18:30 w hali 
Domu Sportu w Dębicy. Podczas 
treningu prowadzona będzie zbiór-
ka pieniężna na terapię genową dla 

chłopca cierpiącego na dystrofię 
mięśniową Duchenne’a – ciężką 
chorobę prowadzącą do zaniku 
mięśni. Koszt leczenia to aż 14 mi-
lionów złotych. 

W maratonie może wziąć udział 
nawet 200 osób. Będą też dodatko-
we atrakcje dla dzieci (animacje, ta-
tuaże, warkoczyki, fotobudka).

JAG 

Wnioski o przyznanie tej nagrody 
burmistrza można zgłaszać do 
środy 23 kwietnia

Charytatywny Maraton Zumba 
Fitness dla Mikołaja odbędzie się 
w sobotę 26 kwietnia.

Na brak przejść dla pieszych na odcinku ul. Słonecznej od al. Jana 
Pawła II aż pod sąd zwraca uwagę Wojciech Nowak. 
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DELEGACJA Z NIŻYNA
W czwartek 3 kwietnia w Dębicy 
gościła delegacja z partnerskiego 
miasta Niżyn. Do naszego miasta 
przyjechali burmistrz Oleksandr 
Кodola i sekretarz Rady Miejskiej 
Yurii Khomenko. Podczas spotka-
nia z władzami Dębicy prowa-
dzone były rozmowy o aktualnej 
sytuacji obu miast i wzajemnym 
wsparciu. Goście z Niżyna odwie-
dzili również niektóre miejskie 
instytucje. Byli w kompleksie ba-
senów, na lodowisku, w domach 
kultury i parku przemysłowym.

JUBILEUSZ DZIEWIĄTKI
W opublikowanym przez Szkołę 
Podstawową nr 9 w Dębicy mie-
sięcznym kalendarzu szkolnym 
uwagę zwraca jedno wydarze-
nie. Na środę 23 kwietnia, a więc 
tuż po świętach wielkanocnych, 
zostały przewidziane obchody 
40-lecia SP nr 9. To jednak tylko 
jeden z jubileuszowych punktów, 
ponieważ główna uroczystość za-
planowana została na wrzesień.

ZAJĘCIA URBANISTYCZNE
Mieszkańcy Dębicy, w tym także 
uczniowie szkół średnich, mogą 
wziąć udział w zajęciach z pro-
jektowania urbanistycznego. Bę-
dę mogli w ich trakcie nauczyć 
się tworzenia koncepcji zago-
spodarowania przestrzennego, 
projektowania schematów funk-
cjonalno-przestrzennych oraz 
podstaw urbanistyki. Udział w za-
jęciach jest darmowy. Rozpoczną 
się one pod warunkiem, że zbie-
rze się odpowiednia liczba osób. 
Zapisy pod nr. tel. 14 680 93 69.

Dębica

Konrad Morawczyński w tym miejscu nacisnął wcześniej tartan nogą.

To miała być lekkoatletyczna wizytówka Dębicy

Bąble na bieżni pojawiają się 
jak grzyby po deszczu

Wizytę w Leżajsku zapowia-
da p.o. dyrektora MOSiR Konrad 
Makowiecki. Zapewnia też, że 
wszystkie usterki zgłaszane przez 
użytkowników przekazuje do Wy-
działu Inwestycji. Niektóre prace, 
jak niwelowanie terenu MOSiR 

może wziąć na siebie, ale większe 
usterki musi w ramach gwarancji 
poprawić wykonawca.

- Jeśli okaże się, że cała bieżnia 
wymaga wymiany, będziemy się 
tego domagać - mówi kierownik.

Janusz Grajcar

Takie czarne wizje dotyczące 
przyszłości boiska lekkoatletyczne-
go w Dębicy snuje Konrad Moraw-
czyński. Robi to z jednej strony jako 
inżynier, z drugiej jako zawodnik, 
który trenuje i startuje w zawodach 
chodu sportowego.

- Długo żeśmy czekali na ten sta-
dion, a on wygląda jak wygląda. 
Na drugi miasta nie będzie stać, 
więc pora ratować ten - sugeruje.

Ma podejrzenie, że przed budo-
wą nie zostały przeprowadzone 
roboty niwelacyjne. Już w trakcie 
robót beton pod tartanem mógł nie 
doschnąć. To skutkuje powstaniem 
bąbli i woda wysącza się spod bież-
ni. Konrad Morawczyński prezen-
tuje mi to naciskając nogą na tartan, 
spod którego wypływa woda.

- Moim zdaniem należy to 
wszystko zedrzeć, przyjrzeć się 
temu, co się dzieje pod spodem 
i dopiero wtedy zaczynać od nowa 
prace - zauważa dębiczanin.

Podkreśla, że trenuje też w bar-
dziej ekstremalnych warunkach na 
Islandii, gdzie pracuje. Nie widział 
tam czegoś takiego na stadionach 

piętnasto czy dwudziestoletnich. 
W innym miejscu prezentuje mi, 
jak wygląda struktura bieżni, któ-
ra się po prostu sypie, jakby to był 
żwir. To sprawia, że noga ucieka 
podczas treningu.

Na obiekcie, który ma dwa lata 
jest już pełno załatanych dziur. Do 
tych napraw doszło po jego inter-
wencji w Urzędzie Miejskim. Za-
uważa jednak, że nikt nie chciał go 
słuchać, dopiero kiedy wspomniał 
o zgłoszeniu do Ministerstwa Spor-
tu, z którego miasto wzięło dotację, 
była wizja lokalna z Wydziału In-
westycji.

- Mówiłem im o tzw. falach Du-
naju, że ten tartan pływa, dowie-
działem się, że mi się chyba coś 
w głowie przewraca - zauważa 
Konrad Morawczyński.

Temat byłby łatwiejszy do ogar-
nięcia, gdyby bieżnia była pię-
ciotorowa. Zauważa, że Dębica 
nigdy nie będzie organizatorem 
mistrzostw Polski. A tym, którzy 
chcieliby zobaczyć dobrze wyko-
nane obiekty poleca wybrać się do 
Leżajska albo też bliżej do Ropczyc.

Ten obiekt nie doczeka kilku lat, będzie tak jak w Mielcu. 
Tam nie ma winowajcy, a tartan się całkowicie rozsypuje.
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Z okazji Światowego Dnia Świadomości Autyzmu w Szkole Podstawowej nr 4 w Dębicy odbyły się 
Niebieskie Igrzyska. Szkoła do tej akcji dołączyła po raz trzeci. Ma ona za zadanie zwrócić uwagę na to, że 
dzieci autystyczne również mogą osiągać bardzo dobre wyniki w sporcie i innych dziedzinach. Igrzyska 
przygotowały Justyna Frej, Aneta Sak, Iwona Słowik oraz koordynatorka projektu w SP nr 4 Agnieszka Raś.

rar

Dębica i powiat

Radio Leliwa już nadaje na 89,2 MHz Sprawę zgłoszą na policję

Prezes chciałby powtórki 
z wejścia do Mielca

Zniszczyli ich prawie setkę 

dy Radio. Częstotliwość 89,2 MHz, 
na której obecnie nadaje, została 
dopisana do jego koncesji 28 grud-
nia 2023 r. Ale to nie był koniec 
starań. Żeby nadawanie mogło się 
rozpocząć musiały zostać przepro-
wadzone różne procedury, łącznie 
z uzgodnieniami międzynarodo-
wymi z Ukrainą i Białorusią.

W powiecie dębickim Leliwa 
była już wcześniej bardzo dobrze 
słyszalna w północnej części gmi-
ny Dębica na częstotliwości 102,4 
MHz, dzięki nadajnikowi usytu-
owanemu w Mielcu. Można było 
ją wyszukać także w samej Dębicy, 
choć tu sygnał w wielu rejonach był 
już słabszy.

- Na terenie miasta fale zanikały 
ze względu na zabudowę blokową, 

teraz już nie będzie do tego docho-
dzić - zapewnia Bogusław Szwedo.

Radio Leliwa rozpoczęło nada-
wanie w październiku 1992 roku 
w Tarnobrzegu. Teraz, choć moc 
nie będzie duża, bo zaledwie na po-
ziomie 0,2 kW, jej odbiór w mieście 
znacznie się poprawił.

- Do Mielca weszliśmy 12 lat 
temu i teraz jak pokazują bada-
nia jesteśmy tam numerem jeden. 
Chcielibyśmy to powtórzyć w Dę-
bicy. Mamy nadzieję, że słuchacze 
polubią nasze radio i będzie to ich 
radio - podkreśla prezes Szwedo.

Zapewnia przy tym, że dzienni-
karze będą nie tylko mówić o tym, 
co się dzieje w mieście i gminach, 
ale starać się tam docierać osobiście.

Janusz Grajcar

Co śmierdzi 
 w Pustkowie-Osiedlu?

Pytanie, dlaczego nikt z miesz-
kańców nie reaguje? Mieszkam od 
jakiegoś czasu na osiedlu i prawie 
wszystkim obojętny ten smród che-
mii. Jest jakieś dziwne przyzwole-
nie i obojętność, i teksty typu „ee 
dzisiaj nie śmierdzi”. Lub kiedy o to 
pytam, to teksty typu: a ludzie pra-
cują na zakładzie, to niech budują. 
Haloo ludzie za chwilę zaczniecie 
chorować na raka, na astmy i dole-
gliwości płucne skórne itd. cierpieć 
i umierać. Zróbmy coś i zacznijmy 
działać. Jeśli będzie potrzeba i chęci 
mogę się zająć ruchem oporu, tylko 
nie bądźcie obojętni...

Czas na przebudzenie

O zmianach w Ad Astram
Bardzo niezrozumiałe. Dlatego 

28 listopada usługi specjalistycz-
ne, które właśnie przez ostatnie 
lata były organizowane w ramach 
Stowarzyszenia AD Astram zosta-
ły przekazane w ręce prywatne? 
Czy zbiegiem okoliczności można 
nazwać fakt, że firma prywatna, 

a dokładnie nazwa firmy używa 
przedrostka AD? Czy nie było 
zasadnym poinformować usługo-
biorców oraz świadczących usługi 
oligofrenopedagogów o zmianie 
,,pracodawcy”? Czy wysokość tej 
prywatnej usługi dla MOPS Dębica 
to 5000000 zł? prywatnie się opła-
ca? A miastu nie? Jakie zagrożenia? 
Kolejne podwyżki? Czy kolejny 
sektor usług np. senioralnych pój-
dzie w ręce prywatne? Boimy się.

Liliana Bochenek

Przed derbami Dębicy 
Igloopol - Wisłoka

Połączyć w końcu te dwa kluby. 
Nie ma sensu w tak małym mie-
ście płacić publicznych pieniędzy 
na utrzymanie klubików w tak ni-
skich ligach. Lepszym pomysłem 
połączyć i awansować wyżej.

O

Jestem za. A pieniądze publiczne 
przeznaczyć na coś sensownego. 
Np. na jakieś ciekawe wydarze-
nia kulturalne.

Staszek

Bogusław Szwedo nazywa już teraz swoją stację radiem pięciu miast.

Zniszczone banery Rafała Trzaskowskiego przy ul. Kolejowej w Dębicy.

Tam Radio Leliwa zaczęło 
nadawać 12 lat temu, teraz 
jest najczęściej słuchanym.

Sygnał na Dębicę, ale też część 
gmin Żyraków i Czarna, rozpo-
wszechniany jest od końca mar-
ca z nadajnika w Pustyni. Stacja, 
której właścicielem jest Bogusław 
Szwedo, nadaje program muzycz-
no-informacyjny ze szczególnym 
uwzględnieniem informacji lokal-
nej. We wtorkowy poranek, ok. 
godz. 7:40, w przeglądzie prasy 
można tu usłyszeć, o czym piszemy 
w najnowszym wydaniu OL.

- Bo przepis na dobre radio to lo-
kalność i dobra muzyka - przeko-
nuje Bogusław Szwedo.

O swojej stacji mówi, że jest to już 
radio regionalne, nadające w mi-
tycznej krainie nad Wisłą, Sanem 
i Wisłoką. Dotychczas nazywał go 
radiem czterech miast: Tarnobrze-
ga, Mielca, Stalowej Woli i Sando-
mierza, teraz jest już pięciu miast, 
bo dołączyła do nich także Dębica.

We wrześniu 2022 r. Krajowa Ra-
da Radiofonii i Telewizji ogłosiła 
konkurs na uzyskanie koncesji na 
nadawanie programu radiowego 
w Dębicy. Bo choć eter jest już wła-
ściwie podzielony od kilkunastu 
lat, to odnaleziona została częstotli-
wość dla naszego miasta.

W tym postępowaniu Radio Le-
liwa pokonało Eskę Tarnów, RMF 
MAXX Krosno, Antyradio i Tren-

- Na terenie powiatu rozwiesi-
liśmy setkę zwykłych banerów, 
a prócz tego jeszcze dwa wielkie. 
Ile zniszczyli? Prawie wszystkie. 
Nawet ten wielki, obok Banku 
Spółdzielczego, na pół rozdarli - 
relacjonuje Krzysztof Lipczyński, 
pełnomocnik Komitetu Wyborcze-
go Kandydata na Prezydenta RP 
Rafała Trzaskowskiego. 

Dodaje, że wiele z banerów wie-
szanych było w sobotę rano, jeszcze 
przed wizytą w Jodłowej i Dębicy 
kandydata wspieranego przez 
Prawo i Sprawiedliwość - Karola 
Nawrockiego. W trakcie wizyty 
jeszcze wisiały, ale dzień później 
po większości z nich pozostały tyl-
ko szczątki. Pocięte, pozrywane, 
zwisały z ogrodzeń lub leżały na 

ulicy. Zniszczone musiały zostać 
wieczorem lub w nocy. 

- Zastanawialiśmy się nawet, czy 
nie zostawić ich w takiej formie, 
żeby ludzie widzieli jak zachowują 
się nasi przeciwnicy polityczni, ale 
przecież nie zostawimy takiego ba-
łaganu - mówi. 

Zwolennicy Rafała Trzaskow-
skiego deklarują ponadto, że na 
razie odpuszczą sobie wieszanie 
banerów w ogólnodostępnych 
miejscach, a skupią się na prywat-
nych posesjach i to w miejscach 
niedostępnych dla politycznych 
wandali. 

A zniszczenie banerów zgłoszą 
na policję. Grozi za to od 500 zł 
mandatu do 5 000 zł grzywny, chy-
ba że straty przekraczają 800 zł, to 
wtedy sprawca może odpowiadać 
za przestępstwo i zostać skazany na 
karę pozbawienia wolności w wy-
miarze od 3 miesięcy do 5 lat.

tra

O czym mowa? O wiszących na 
ulicach powiatu banerach Rafała 
Trzaskowskiego. 
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Powiat dębicki

W obu budynkach Towarzystwa Pomocy Brata Alberta mieszka łącznie 177 
bezdomnych. Tylko z powiatu dębickiego są tam 52 osoby.

Sytuacje w życiu są różne i każdy może stracić dach nad głową

Kiedy znalazł się na ulicy dowiedział 
się, ile warta jest kromka chleba

- Pracowałem normalnie, ale 
przyszedł kryzys - zaczyna rozmo-
wę mężczyzna.

W końcu został zwolniony. Cho-
dził i szukał nowego zajęcia, ale 
ciężko było znaleźć coś na stałe. Je-
go była żona wtedy nie pracowała, 
ale w końcu znalazła zatrudnienie. 
On miał z tym problem, a prace do-
rywcze nie wystarczały do tego, by 
normalnie żyć. Zaczęły się kłótnie 
w rodzinie.

- A te jak wiadomo do niczego 
dobrego nie prowadzą. W końcu 
musiałem swoje mieszkanie opu-
ścić - mówi pan Grzegorz.

Dodaje, że jeśli człowiek całe 
życie pracował, jeździł za granicę, 
miał wszystko, a nagle nie ma nic, 
to ciężko się przyznać do tego, że 
poniósł życiową porażkę. Przez rok 
był na ulicy, wstydził się poprosić 
o pomoc.

Ale z pomocą przyszli mu pra-
cownicy urzędu gminy, z której 
pochodzi. Oni doskonale wiedzie-
li w jak trudnej życiowej sytuacji 
jest mężczyzna.

- Przyjechali tam, gdzie koczowa-
łem i powiedzieli, że jest taki ośro-
dek, że tu mi pomogą - opisuje.

Boli go to, że osoby bezdomne są 
traktowane przez wiele osób, jak 
odrzutki. Kiedy był już na ulicy na-
dal szukał pracy, ale nikt nie chciał 
go zatrudnić po tym, jak przyznał, 
w jakiej jest sytuacji.

- Mówiłem, że nie mam adresu 
zameldowania, że jestem bezdom-
ny. Zawsze słyszałem: dobrze, to 
zadzwonimy. Dlaczego nie spróbu-
ją, nie wezmą człowieka, chociaż na 
okres próbny - opowiada.

Na koniec naszej rozmowy mó-
wi, żeby doceniać to, co się ma.

- Gdyby każdy przeżył jeden 
dzień jako osoba bezdomna, to by 
wiedział, ile warta jest jedna krom-
ka chleba - mówi pan Grzegorz.

W kuchni Domu Brata Alberta 
w Dębicy pracuje z panem Jackiem. 
W jego przypadku bezdomność 
również zaczęła się od konfliktów 
z teściową i żoną.

- Pewnego dnia, zostawiając 
wszystko wyszedłem i trzasnąłem 

drzwiami. Bezdomnym jestem od 
około sześciu lat - mówi mężczy-
zna.

Pracował dorywczo i pomieszki-
wał kątem u znajomych w Rzeszo-

wie. Nie ukrywa, że nie brakowało 
też alkoholu. Po jednej z imprez 
koledzy go zostawili. On potknął 
się na schodach i wpadł w śnieg. 
Wyziębionego znalazły kobiety 

Z panem Grzegorzem, który bezdomnym jest od sześciu 
lat, spotkałem się w Domu Brata Alberta w Dębicy.

chodzące z kijkami nordic walking. 
Trafił do szpitala, gdzie amputo-
wano mu siedem odmrożonych 
palców u stóp. Ostatecznie  trafił 
do Dębicy.

- Jakoś sobie radzę. Nie jest źle - 
podsumowuje krótko swoją sytu-
ację życiową.

Zupełnie inaczej potoczyło się 
życie pani Haliny, która osobą 
bezdomną jest od 2,5 roku. Wynaj-
mowała mieszkanie, ale właściciel 
zdecydował się je sprzedać, ona 
została bez niczego. Gmina nie 
miała do zaoferowania kąta dla 
niej, przez co została skierowana 
do ośrodka w Dębicy.

To tylko trzy krótkie historie z kil-
kudziesięciu, które można usłyszeć 
przy ul. Brata Alberta w Dębicy, 
albo w schronisku dla mężczyzn 
przy Słonecznej. Prezes Towarzy-
stwa im. Św. Brata Alberta Anna 
Wójcik mówi, że tylko z powiatu 
dębickiego ma pod opieką 52 oso-
by. Najmłodsi mają 18 lat, najstarsi 
ok. 90. O nich wszystkich warto 
pamiętać nie tylko w Dzień Osób 
Bezdomnych, który obchodzony 
będzie w poniedziałek 14 kwietnia, 
ale i przez cały rok.

Grzegorz Król 
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Gminny kiermasz po raz 29.

Ładny gest z gminy Dębica

Będą służyć wszystkim

Królowała tradycja - nie tylko na stołach

Pomoc już trafiła do pani Beaty

Otworzą po remontach

Tutaj najmłodsi uczą się 
troski o otoczenie

Możliwości i Kołem Gospodyń 
Wiejskich z Kozłowa, zorgani-
zowali zbiórkę dla powodzian 
z Dolnego Śląska. Pomoc trafiła 
do jednej z mieszkanek Kłodzka, 
której mieszkanie zniszczyła woda. 
Za pieniądze ze zbiórki - 2 416 zł, 
udało się kupić telewizor, robota 
kuchennego oraz środki czystości, 
koce, ręczniki.

- Wszystkie te przedmioty wska-
zała sama pani Beata - wyjaśnia Syl-
wia Korycka-Żymuła, zastępczyni 
dyrektora CUS. 

Uczestniczyła w delegacji, jaka 
pojechała do Kłodzka i zapewnia, 
że obdarowana bardzo ucieszyła 
się z odwiedzin i przekazanej po-
mocy. 

(nan)

Diana Wójcik chwali także swoich 
podopiecznych, którzy zaprezento-
wali się przed liczną publicznością, 
prezentując tańce ludowe.

- W ogóle wszystko było takie lu-
dowe, tradycyjne. Mogłabym dać 
dzieciom czytankę o tradycjach, ale 
one mogły doświadczyć tego na ży-
wo - komentuje. 

Podczas kiermaszu ogłoszone 
zostały wyniki XXIX Konkursu 
na Pisankę i Plastykę Obrzędową. 
Pierwsze miejsca w poszczegól-
nych kategoriach zajęli: Krzysz-
tof Słąba, Przedszkole w Górze 
Motycznej, Julia Żurek, Szkoła 
Podstawowa w Górze Motycznej, 
Jan Kakuk, Szkoła Podstawowa 
w Wiewiórce, Gabriela Bała, Szko-
ła Podstawowa w Górze Motycznej 
(grand prix), Bernadetta Cholewa, 
Maria Kurpiel Nagoszyn, grupo-
wo: Warsztaty Terapii Zajęciowej 
w Bobrowej Woli, Koło Gospo-
dyń Wiejskich Kreatywne Kobiety 
w Nagoszynie, III klasa z Zespołu 
Szkół w Nagoszynie.

(nan)Na stołach było kolorowo i tak, jak nakazuje tradycja.  Fot. CKiP w Żyrakowie. 

Spotkanie zorganizowane zostało w szkole w Pustkowie-Osiedlu.
Fot ZS Pustków-Osiedle. 

To była wyjątkowa, bo 
żywa lekcja pięknych 
wielkanocnych tradycji.

 W sierpniu podczas Dnia Spor-
tu i Tańca Stowarzyszenia: Active 
Team oraz Dreams Muay Thai, 
we współpracy ze Stowarzysze-
niem Inicjatyw Społecznych Nowe 

Diana Wójcik, dyrektorka Szkoły 
Podstawowej w Górze Motycznej, 
która tym razem była gospoda-
rzem Kiermaszu Wielkanocnego, 
nie ukrywa, że przygotowanie tak 
dużej imprezy o zasięgu gmin-
nym związane było z mnóstwem 
pracy. Ale starania się opłaciły, bo 
wydarzenie udało się wyjątkowo. 
W ostatnią niedzielę do Góry Mo-
tycznej przyjechały koła gospodyń 
wiejskich, stowarzyszenia, ręko-
dzielnicy, młodzież z całej gminy. 
Podczas kiermaszu prezentowane 
było wszystko, co związane z tra-
dycją świąt wielkanocnych: od 
stroików poprzez pisanki aż po 
świąteczne przysmaki. Można było 
obejrzeć, skosztować, ale i kupić. 

- Czy ja coś kupiłam? Szczerze 
mówiąc, nie miałam czasu, doglą-
dając wszystkiego, ale na pewno 
było warto - mówi dyrektorka.

Po remoncie i rozbudowie do 
użytku mieszkańców oddany zo-
stanie budynek wielofunkcyjny 
w Woli Wielkiej. Przeszedł gene-
ralną metamorfozę i właściwie jest 

jak nowy, zarówno część dla straża-
ków OSP, jak i pozostałe pomiesz-
czenia. Otwarcie 26 kwietnia.

Dzień później oficjalnego przeka-
zania do użytku doczeka się remiza 
OSP w Nagoszynie, gdzie dobudo-
wane zostały garaże i odnowione 
pomieszczenia, z których korzysta-
ją druhowie OSP.

(nan)

Uczniowie klas I-III obejrzeli pre-
zentację dotyczącą zasad w kon-
taktach ze zwierzętami, wysłuchali 
wskazówek na temat bezpieczeń-

stwa  ruchu pieszych, dowiedzieli 
się, jak dbać o czyste powietrze, co 
robić z odpadami, jak troszczyć się 
o planetę. 

Był czas na pytania, a w finale 
spotkania uczestnicy przygotowali 
prace plastyczne, nawiązujące do 
omawianych tematów. 

(nan)

Do Kłodzka zawieźli ją 
przedstawiciele stowarzyszeń 
z gminy Dębica. 

Lokalne uroczystości odbędą 
się w  sobotę w Woli Wielkiej, 
w niedzielę w Nagoszynie. 

Strażnicy gminni odwiedzają 
szkoły. W Pustkowie-Osiedlu 
spotkali się z najmłodszymi. 

Gmina Dębica, Żyraków
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Wspólna akcja gminy i RZGW w Rzeszowie

Czynna od godz. 9:00 do 17:00 

Stowarzyszenie współpracuje ze szkołą

Nad zalewem zebrali 100 
worków śmieci

Obrazy łączy z poezją

Aktywni Razem zapraszają do Głowaczowej

Trzy z nich zaśpiewają 
przed Lanberry

Mistrzostwa 
będą w Chotowej

Śmieci zalegające na brzegach tra�ły w końcu na wysypisko. 

Chętnych do udziału w zajęciach w Głowaczowej nie brakuje.

uprzątnęli tereny będące w admi-
nistracji Wód Polskich. W prace te 
włączyli się również pracownicy 
gminy. W sumie udało się zebrać 
około 100 worków śmieci z linii 

brzegowej i wyłowionych z wody. 
Ich wywiezieniem na wysypisko 
zajął się Miejski Zakład Komunal-
ny w Pilźnie.

tra

ki siatkarskie, ale także na trenin-
gi zumby.

Od marca ruszyły zaś zajęcia 
multisportowe. To dzięki dofinan-
sowaniu z Ministerstwa Sportu 
w ramach programu Aktywna 
Szkoła. Ich uczestnicy spotykają 
się w środy i piątki, by przez trzy 

godziny dziennie uczyć się elemen-
tów gry w piłkę nożną, siatkówkę, 
koszykówkę i tenis stołowy.

- Bardzo nam na tym zależało, bo 
dzięki tym zajęciom ogólnorozwo-
jowym dziecko będzie wiedzieć, 
w którą stronę może pójść - przeko-
nuje Mateusz Pyskaty.

To pokłosie tekstu, który 
ukazał się w poprzednim 
numerze OL. 

To w nim pisaliśmy o sytuacji 
nad zalewem w Strzegocicach, na 
którą zwrócił uwagę fotograf przy-
rody Dariusz Tyrpin. 

- Wstyd mi przed tymi ptakami, 
one tak pięknie śpiewają i robią to 
w akompaniamencie dźwięków, 
jakie wydają puszki i butelki ko-
łysane przez fale zalewu. Smutne 
zderzenie natury z rzeczywistością 
- pisał na Facebooku, pokazując 
hałdy śmieci zalegających na brze-
gach, ale i w wodzie. 

Agnieszka Majba-Pochwat napi-
sała więc w tej sprawie do Urzędu 
Miejskiego w Pilźnie i do  Regional-
nego Zarządu Gospodarki Wodnej 
w Rzeszowie. 

Burmistrz Tadeusz Pieczonka 
zadeklarował w odpowiedzi, że 
gmina akcję sprzątania zalewu 
i jego okolic przeprowadzi jeszcze 
przed świętami wielkanocnymi. 
RZGW również nie pozostawiło 
tego sygnału bez odpowiedzi. Pra-
cownicy Grupy Wsparcia Technicz-
nego przy Zarządzie Zlewni w Jaśle 

Finalistki, ponieważ w półfina-
łowej piętnastce wyłonionej pod-
czas przesłuchań w Domu Kultury 
w Pilźnie, nie znalazł się ani jeden 
chłopak. Znalazły się za to: Mile-
na Rożek i Justyna Gęza ze Szkoły 
Podstawowej w Zwierniku, Oliwia 
Strączek, Apolonia Longosz, Julia 
Kita i Lena Proszowska z SP w Pil-
znie przy ul. Niepodległości, Maja 
Olszewska, Anna Jarosz, Antonina 
Longosz i Barbara Podraza z SP 
w Pilznie przy ul. Mickiewicza, Ni-
kola Oprządek i Zofia Longosz z SP 

w Strzegocicach, Zuzanna Dziedzic 
i Magdalena Dziedzic z SP w Ma-
chowej, a także Milena Kopala z SP 
w Dobrkowie.

Półfinał odbędzie się w pią-
tek 11 kwietnia w Domu Kultury 
w Pilźnie. Piosenki trzech finalistek 
wyłonionych w przesłuchaniach 
opublikowane zostaną na facebo-
okowym profilu DK Pilzno, gdzie 
odbywać się będzie głosowanie 
publiczności. O tym, która z wo-
kalistek wygra nagrodę główną 
w wysokości 500 zł, zdecydują 
internauci. Zdobywczynie II i III 
miejsca otrzymają czeki na kwotę 
300 zł. Cała trójka 31 maja wystąpi 
na Dniach Pilzna przed Lanberry. 

tra

Autorka ma 75 lat, a przygodę 
z malarstwem rozpoczęła dopiero 
3 lata temu. Wystawa w Miejskiej 
Bibliotece Publicznej w Pilźnie jest 
więc jej debiutem. 

Organizatorzy zapowiadają, 
że podczas jej zwiedzania bę-
dzie można zapoznać się również 
z twórczością poetycką Krystyny 
Godawskiej, która swoje wiersze 
zawarła w tomiku zatytułowanym 
Muzyka słów, czyli krótki spacer 
w akompaniamencie wierszy i ob-
razów.

tra

- Stowarzyszenie Aktywni Razem 
powstało po to, by aktywizować 
najmłodszych - podkreśla jego pre-
zes Mateusz Pyskaty.

Od września ubiegłego roku za-
prasza dzieci na zajęcia taneczne 
prowadzone przez Weronikę Strasz 
w sali gimnastycznej Szkoły Podsta-
wowej w Głowaczowej. Odbywają 
się w każdy poniedziałek i piątek, 
a regularnie bierze w nich udział 
ponad dwadzieścia osób.

- Widzę, że te dzieci są głodne 
ruchu. Sam mam dwie córki i chcę, 
żeby były aktywne sportowo - 
twierdzi Mateusz Pyskaty.

To dlatego wraz z dwoma inny-
mi mieszkańcami Głowaczowej 
postanowił założyć stowarzysze-
nie, by móc organizować zajęcia 
dla najmłodszych mieszkańców tej 
miejscowości. Ale nie tylko, bo ich 
rodziców zapraszają na rozgryw-

Cieszy się, że w niewielkiej miej-
scowości, jaką jest Głowaczowa, 
udaje się ściągnąć do sali gim-
nastycznej tak wielu zaintereso-
wanych aktywnością fizyczną. 
Podkreśla, że to także dzięki bardzo 
dobrej współpracy z dyrektor szko-
ły podstawowej Gabrielą Cyboran. 
Jest jej wdzięczny za współpracę 
w rozwoju ruchowym dzieci.

Mateusz Pyskaty zapewnia przy 
tym, że choć większość uczestników 
treningów tanecznych i multispor-
towych jest z Głowaczowej, nie są 
one zamknięte dla innych młodych 
mieszkańców gminy Czarna. Ich 
również zaprasza do współpracy. 
Tańce rozpoczynają się o 15:00, a za-
jęcia multisportowe o 16:30.

Są tacy, którzy w piątki przycho-
dzą na pierwsze, później mają pół 
godzinki przerwy i rozpoczynają 
drugie. Dla nich jest to duża daw-
ka ruchu, bo ćwiczą przez cztery 
godziny. I to jest najbardziej pozy-
tywny efekt działalności stowarzy-
szenia Aktywni Razem.

Janusz Grajcar

Na stronie Polskiego Związku 
Szachowego opublikowana została 
już oficjalna zapowiedź. Wynika 
z niej, że szachowej Mistrzostwa 
Polski w kategoriach do lat 6, 7 i 8 
rozegrane zostaną w gminie Czar-
na.

Areną zmagań dla tych, którzy 
w świat profesjonalnych szachów 
dopiero wchodzą, będzie hotel 
Grand Chotowa. A przebywać tu 
będą przez ponad tydzień, bo od 
12 do 21 maja. Dzieci w wieku 6 
i 7 lat będą rywalizować od 12 do 
16 maja, w kolejnych dniach sza-
chownice przejmą ich nieco starsi, 
bo 8-letni koledzy.

Przypomnijmy, że w ubiegłym 
roku w lipcu Chotowa gościła 
uczestników mistrzostw świata do 
lat 20, a w 2023 r. mistrzostw Pol-
ski w tej samej grupie wiekowej. 
Widać, że szachiści lubią tu wracać.

JAG

Za nami już drugi etap konkursu 
na Najlepszy Głos Gminy Pilzno. 
Finalistki poznamy 11 kwietnia. 

Do 26 kwietnia w Sokołówce 
gości wystawa malarstwa 
Krystyny Godawskiej.

Dla najmłodszych tańce i zajęcia 
multisportowe, dla rodziców 
zumba i siatkówka.

Do ośrodka Grand Chotowa 
przyjadą tym razem najmłodsi 
amatorzy królewskiej gry.

Czarna, Pilzno
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Sukces uczniów z Jodłowej

Zapisz się już dziś

Dwie pierwsze debaty dla licealistów

Zajęcia dla seniorów
Uczniowie wskazali najbardziej 
wykluczone miejscowości

Dęborzyn i Dębowa 
wygrały gminny turniej

Wśród nich również uczniowie 
Licem Ogólnokształcącego z Jodło-
wej, które wygrało już dwukrotnie, 
pokonując dwie dębickie szkoły.

Udowodnili, że reklamy 
powinny być zakazane

Najpierw stanęli w szranki 
z uczniami I Liceum Ogólnokształ-
cącego z Dębicy. W tym przypadku 
byli tzw. propozycją, a ich zada-
niem była obrona tezy. Ta mówiła, 
że należy całkowicie zakazać re-
klamy leków i suplementów diety. 
Zadaniem uczniów z Dębicy z kolei 
było obalenie tej tezy.

- W trakcie takich debat uczymy 
się rozmawiać na argumenty, bez 
niepotrzebnych krzyków - mówi 
Konrad Wiatr, jeden z członków 
jodłowskiej drużyny.

Oprócz niego w debatach udział 
biorą także Klaudia Kumięga, Zu-
zanna Wypych, Filip Przybyło oraz 
Nicole Szpak. Ale jest też wiele 
osób, które pomagają się przygo-
tować drużynie do udziału w de-
bacie.

- To jest Bartek Skrzelowski, Ga-
briela Chudy, Gabriela Wiatr i Ka-
rol Janusz - dodaje Konrad Wiatr.

Oprócz tego uczniów wspoma-
gają również nauczyciele. Konrad 

Wiatr podkreśla, że przygotowania 
do udziału w wydarzeniu trwają 
długo, a wszyscy muszą być goto-
wi na odparcie argumentów prze-
ciwnej drużyny.

Z uczniami Kwiatka też wygrali
W ubiegłym tygodniu drużyna 
z liceum w Jodłowej kolejny raz 
stanęła w szranki. Tym razem ich 
przeciwnikami byli uczniowie 
z Zespołu Szkół nr 2 w Dębicy, czyli 
z popularnego Kwiatka. I tu role się 
odwróciły, bo Konrad Wiatr i jego 
koleżanki oraz koledzy byli teraz 
drużyną opozycyjną, która miała za 
zadanie obalenie tezy. Ta mówiła, 
że nie da się rozwiązać problemów 
niskiej dzietności w Polsce poprzez 
działania władz państwowych.

- I znów wygraliśmy. Za pomocą 
argumentów udało nam się prze-
konać jury do tego, że instytucje 
państwowe mają na to wpływ - 
podkreśla Konrad Wiatr.

Przed nimi kolejne starcia 
z uczniami innych szkół prowadzo-
nych przez Starostwo Powiatowe 
w Dębicy. Będą musieli zmierzyć 
się z trzema tezami. Pierwsza: Mło-
dzież dwóch ostatnich klas szkół 
ponadpodstawowych powinna 
jeden dzień w tygodniu mieć prze-

fikach wymieniona jest również 
Grudna Górna, która co prawda 
ma połączenie z Dębicą, jednak są 
to zaledwie dwa kursy, dodatkowo 
w wysokiej cenie.

- Dziękuję Wam za tę analizę. 
Oby ten głos nie pozostał bez echa 

w samorządzie - napisał na profilu 
Transport bez barier radny Rady 
Powiatu Daniel Wójcik, oznaczając 
gminy Brzostek, Pilzno i Jodłowa 
oraz Starostwo Powiatowe w Dę-
bicy.

rar

znaczony na obowiązkowe szko-
lenie wojskowe. Druga: Osoby 
odmawiające szczepień przeciw 
chorobom zakaźnym powinny 
ponosić koszty leczenia w publicz-
nych placówkach ochrony zdro-
wia. Trzecia: Miliarderzy, zamiast 
w podbój kosmosu, powinni inwe-
stować w oczyszczanie środowiska. 

To czy będą drużyną propozycji 
czy też opozycji dopiero się okaże. 
Najbliższe starcie zaplanowane zo-
stało na piątek 11 kwietnia. Kolej-
ne odbędzie się w poniedziałek 28 
kwietnia, a przedostatnie w piątek 
23 maja. Drużyny z największą 
liczbą punktów zmierzą się w fi-
nale, który zaplanowany został na 

wtorek 3 czerwca w budynku Sta-
rostwa Powiatowego w Dębicy. Te-
zy finałowe będą dotyczyć polskiej 
prezydencji w Unii Europejskiej 
w 2025 roku. Uczniowie będą się 
mogli z nimi zapoznać najwcześniej 
ostatniego dnia fazy eliminacyjnej, 
czyli w piątek 23 maja.

Grzegorz Król

Drużyna LO w Jodłowej podczas debaty z uczniami I LO z Dębicy.

Zagórze jest jedną z najbardziej wykluczonych komunikacyjnie wsi.

Trwa Dębicka Liga Debat Oksfordzkich, w której mierzą 
się uczniowie szkół ponadpodstawowych z powiatu.

To w tej dębickiej szkole grupa 
uczniów realizuje projekt w ramach 
Ogólnopolskiej Olimpiady Zwol-
nieni z teorii. Poprzez jego realiza-
cję chcą zwrócić uwagę na główne 
problemy transportu publicznego.

Młodzież przygotowała m.in. 
petycję do starosty Piotra Chęćka, 
w której zwraca się z prośbą o inter-
wencję w sprawie poprawy jakości 
transportu publicznego.

- Szczególnie źle jest w gminie 
Brzostek, gdzie prawie połowa 
miejscowości ma połączenie wy-
łącznie do Jasła - piszą uczniowie 
do starosty.

Połączenia z Dębicą praktycznie 
nie istnieją, a te które są, nie uła-
twiają dostania się do szkół czy do 
pracy. Biorący udział w projekcie 
przygotowali grafiki, w których 
przestawili w ich ocenie najbar-
dziej wykluczone komunikacyjnie 
miejscowości w powiecie dębickim. 
Obok Gębiczyny i Połomii w gmi-
nie Pilzno najbardziej wykluczone 
są Głobikówka, Siedliska-Bogusz, 
część Smarżowej w gminie Brzo-
stek, a także Zagórze, Dzwonowa 
i Dęborzyn, które znajdują się na 
terenie gminy Jodłowa. Na gra-

To właśnie w te dni odbywają 
się zajęcia ruchowo-taneczne dla 
starszych mieszkańców całej gmi-
ny. Są one dla tych, którzy chcą 
zadbać o zdrowie, poprawić kon-
dycję i miło spędzić czas w świet-
nym towarzystwie.

Na uczestników czekać będą 
specjalnie opracowane ćwiczenia 

poprawiające sprawność i samo-
poczucie. Odbywają się w każdy 
wtorek, w godz. od 13 do 13:45 
w sali widowiskowej Domu Kul-
tury w Brzostku. Zajęcia prowadzi 
znana w gminie Brzostek m.in. 
z pracy z dziećmi Żaneta Grzesia-
kowska.

Zajęcia są odpłatne. Jedno spo-
tkanie kosztuje 10 zł, a więc za 
cały miesiąc wychodzi 40-50 zł. 
Zapisy przyjmowane są pod nu-
merem telefonu 14 6830 315.

rar

Tam odbywał się Gminny Tur-
niej Tenisa Stołowego. W klasyfi-
kacji dziewcząt pierwsze miejsce 
zajęły uczennice Szkoły Podsta-
wowej w Dęborzynie (Maziarka/ 
Maguda), drugie były te z SP nr 1 
w Jodłowej (Klucznik/Szukała), 
a na trzecim miejscu uplasowały 
się zawodniczki z SP w Dębowej 

(Zawiślak/Wal). Kolejne miejsca 
zajęły: SP nr 3 w Jodłowej (Bułat 
i Kita) i SP nr 2 w Jodłowej (M. Ku-
ta/K. Kuta).

W kategorii chłopców wygrała 
drużyna z SP w Dębowej (Kowal-
ski/Baran), drugie miejsce zajęli 
uczniowie z SP nr 3 w Jodłowej 
(Tułecki/Bułat), a trzecie ci z SP 
w Dęborzynie (Lesiak/Pyrchla). 
Kolejno uplasowali się: SP nr 1 
w Jodłowej (Mikrut/Szpak) oraz SP 
nr 2 w Jodłowej (Łaguz/Kaczka).

rar

Sześć wsi z gmin Brzostek 
i Jodłowa wymienili uczniowie 
I Liceum Ogólnokształcącego.

W każdy wtorek Centrum 
Kultury i Czytelnictwa zaprasza 
do siebie seniorów.

W dwóch kategoriach 
rywalizowali uczniowie, którzy 
przyjechali do Dęborzyna.
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Kościół, religia, wiara

PRZYJMĄ BIERZMOWANIE
W sobotę 12 kwietnia w Gogo-
łowie do bierzmowania przy-
stąpi młodzież klas ósmych 
z para�i Podwyższenia Krzyża 
Św. w Brzostku i Zwiastowania 
NMP w Januszkowicach. Sza-
farzem sakramentu krzyżma 
będzie bp Kazimierz Górny, or-
dynariusz diecezji rzeszowskiej.

WEJŚCIE PRZEZ BABINIEC
W związku z rozpoczętymi pra-
cami na dachu kościoła MB Nie-
ustającej Pomocy w Czarnej 
duszpasterze proszą, aby w cią-
gu tygodnia wierni wchodzili do 
świątyni tylko bocznymi drzwia-
mi, przez tzw. Babiniec. To ma 
zapewnić im bezpieczeństwo. 
Księża przy okazji proszą też 
o modlitwę, aby sprawnie prze-
prowadzić tę trudną i bardzo 
kosztowną modernizację.

KURS PRZEDMAŁŻEŃSKI
Katechizacja przedmałżeńska 
w para�i Matki Bożej Anielskiej 
w Dębicy odbędzie się w dniach 
25-27 kwietnia. Rozpoczęcie 
zaplanowane zostało na pią-
tek o godz. 17:00, zakończenie 
zaś w niedzielę o godz. 14:00. 
W kursie mogą uczestniczyć 
wyłącznie pary narzeczonych. 
Szczegółowe informacje pod nr. 
tel. 512 111 581.

PODPISY POD PROJEKTEM
Para�a NSPJ w Dębicy-Latoszy-
nie włącza się w akcję zbiór-
ki podpisów pod obywatelskim 
projektem Ustawy o zmia-
nie ustawy o systemie oświaty 
oraz ustawy - Prawo oświatowe, 
wprowadzającej obowiązko-
wy wybór lekcji religii lub etyki. 
Duszpasterze apelują do wier-
nych, by w niedzielę 13 kwietnia 
przynieśli z sobą dowody oso-
biste i przed kościołem złożyli 
podpis na liście poparcia.

KIERMASZ I PIKNIK
W niedzielę 13 kwietnia gru-
pa Lemurki oraz KGW w Lipi-
nach zapraszają na kiermasz 
ciast i ozdób świątecznych, któ-
ry odbędzie się przed kościo-
łem klasztornym w Lipinach. 
Pieniądze zebrane w ten spo-
sób zostaną przeznaczone na 
organizację Pikniku Rodzinne-
go w Lipinach, który odbędzie 
się 24 maja. Ojcowie karme-
lici zachęcają też wszystkich 
mieszkańców do włączenia się 
w przygotowanie tego wyda-
rzenia. Spotkanie organizacyjne 
odbędzie się 25 kwietnia.

ZA OJCZYZNĘ MODLIĆ SIĘ BĘ-
DĄ W SIEDLISKACH-BOGUSZ
W sobotę 12 kwietnia o godz. 
18:00 rozpocznie się w koście-
le Narodzenia NMP w Siedli-
skach-Bogusz nabożeństwo za 
Ojczyznę i w intencji pokoju na 
świecie w ramach sztafety w pa-
ra�ach gminy Brzostek. Wezmą 
w nim udział władze samo-
rządowe. Proboszcz ks. Anto-
ni Lelito prosi wiernych, by dali 
świadectwo miłości do Ojczy-
zny poprzez wspólną modlitwę.

RÓŻANIEC NA RYNKU
W piątek 11 kwietnia Fundacja 
Pro-Prawo do Życia zaprasza na 
kolejny Publiczny Różaniec w in-
tencji powstrzymania aborcji 
w Polsce. Rozpoczęcie o godz. 
17:00 na Rynku w Dębicy.

Spowiedź wielkanocna

Księża będą czekać
Ekstremalna i inne 
drogi krzyżowe

Na Plac Solidarności wierni dotarli ze wszystkich dębickich para�i, by o godz. 21:37 w chwili ciszy oddać hołd wielkiemu rodakowi.

Spotkali się przy pomniku św. Jana Pawła II

Dębiczanie uczcili dwudziestą 
rocznicę śmierci papieża Polaka

Te słowa najlepiej świadczą 
o sentymencie, jakim Zenon Pie-
czonka z Dębicy darzy ciągle św. 
Jana Pawła II. Co prawda nigdy 
się z nim osobiście nie spotkał, ale 
kilka razy zdarzyło mu się być na-
prawdę blisko Ojca Świętego.

W 1997 r. kiedy był w Watykanie 
nie udało mu się dostać na audien-
cję, ale potem papież przejechał tuż 
obok niego w papamobile. Trzy-
krotnie był też w obstawie jego piel-
grzymek do Polski, w tzw. sektorze 
S, który znajdował się tuż obok oł-

tarzy polowych. Było to w Tarno-
wie, Krakowie i Starym Sączu. Poza 
tym uczestniczył też w mszach św. 
odprawianych przez Jana Pawła II 
Rzeszowie, Nowym Targu i po raz 
drugi w Krakowie.

Najlepiej chyba zapamiętał wy-
prawę do Nowego Targu. Opowia-
da, że w Dębicy wsiadał do pociągu 
o jedenastej w nocy. Po przesiadce 
z Tarnowa odjechał o pierwszej. 
Później szedł z całą grupą kilka ki-
lometrów na Błonia. Przypomina 
sobie, jak pięknie wtedy śpiewali 

papieżowi górale. A po tym, jak 
papież odleciał śmigłowcem, roz-
pętała się burza, w której przyszło 
mu wracać na stację kolejową.

- Nasz papież to był człowiek 
święty jeszcze za życia, mówił do 
ludzi zawsze tak prosto. I to wszyst-
ko jest nadal aktualne - stwierdza 
Zezon Pieczonka.

W jego księgozbiorze można 
znaleźć wiele pozycji autorstwa 
Jana Pawła II. Ma też nadal kasety 
vhs z pielgrzymek, do których lubi 
wracać i przypominać sobie homi-
lie, ale też papieskie żarty.

- A kiedy umierał 2 kwietnia 2005 
roku płakałem jak bóbr - wspomina 
tę chwilę sprzed dwudziestu lat.

W tym roku z okazji dwudziestej 
rocznicy śmierci papieża Polaka 
był z żoną w Watykanie. Modlili 
się przy jego grobie. Ale o rocznicy 
śmierci pamięta zawsze. Od kiedy 
w Dębicy jest organizowana dro-
ga krzyżowa ze wszystkich para-
fii na Plac Solidarności, gdzie stoi 
pomnik św. Jana Pawła, zawsze 
w niej uczestniczy.

Tak było i w tym roku, kiedy set-
ki dębiczan przemierzało trasy od 
kościołów św. Jadwigi, Miłosier-
dzia Bożego, Krzyża Św, Ducha 
Św. i Najświętszego Serca Pana 
Jezusa, by spotkać się w centrum 
miasta i wspólnie pomodlić.

JAG

Teraz by się nam przydał taki papież, żeby obudził naród 
z letargu, bo źle się w nim dzieje.

W piątek 11 kwietnia mszą św. 
o godz. 18:00  rozpocznie się Eks-
tremalna Droga Krzyżowa w Dębi-
cy. Wierni wyruszą sprzed kościoła 
NSPJ do Zawady i Tuchowa. Zapi-
sy na edk.org.pl.

Na swoją EDK w lasach wokół 
Jawornika zaprasza tego samego 
dnia parafia Czarna. Nabożeństwo 
rozpocznie się o godz. 20:30 przy 
leśniczówce w Jaworniku.

W Jodłowej wierni spotkają się 
w Sanktuarium Dzieciątka Jezus 
o 15:00, by rozważać tajemnice mę-
ki Jezusa, idąc w kierunku cmen-
tarza, a potem przez Maślakowice 
pod Papieski Krzyż i przez Pańskie 
Pola pod krzyż przy kościele.

O godz. 17:00 rozpocznie się ple-
nerowa droga krzyżowa przy ka-
pliczce Krystyny i Józefa Mirusów 
w Bączałce. W tym samym czasie 
wierni pokonywać będą trasę z Bie-
lów do Strzegocic, a także ulica-
mi Brzeźnicy.

W Łękach Górnych, Nagawczy-
nie i Zasowie nabożeństwo roz-
pocznie się o godz. 18:00. W parafii 
św. Jadwigi w Dębicy uczestnicy 
przejdą ulicami Cichą, Puszkina, 
Świętosława i Cmentarną. Począ-
tek o 19:00.

W sobotę 12 kwietnia o godz. 
9:00 rozpocznie się w Nagawczynie 
Rowerowa Droga Krzyżowa w in-
tencji Ojczyzny i o pokój na świe-
cie. W niedzielę zaś o 19:00 wierni 
modlić się będą na ulicach w Lipi-
nach oraz w Pilźnie, gdzie przejdą 
sprzed klasztoru pod farę.

JAG 

Brzostek - Wielki Wtorek
Chotowa - niedziela (godz. 12-13 

i 13:30-15)
Czarna - sobota (8:30-10, 10:30-12, 

14:30-16, 16:30 -18)
Dębica, Krzyża Św - środa (8:30-

18)
Dębica, MB - Wielki Poniedziałek 

(8:30–10, 10:30–12, 15–16:30, 17–18, 
19–20)

Dębica, MBA - Wielki Wtorek 
i Wielka Środa (8:30-10, 10:30-12, 
14:30-16, 16:30-18)

Dębica, NSPJ - Wielki Poniedzia-
łek (8:30-18)

Dębica, św. Jadwigi - Wielki Wto-
rek i Wielka Środa

Góra Motyczna - niedziela (12-14)
Gumniska - sobota (od 14)

Jodłowa - Wielki Poniedziałek 
(13:30–15, 15:30-17, 18:30-19:15)

Korzeniów - piątek (16:30-17:30)
Lipiny - niedziela (14-16)
Machowa - sobota (10-12)
Podgrodzie - piątek (15:00-16:30, 

17:00-18:00)
Przeczyca - Wielki Wtorek
Pustków - Wielki Poniedziałek
Pustynia - środa (15-16:30 i od 18)
Róża - środa (15:00-16:30, 17:00-

18:00)
Siedliska-Bogusz - Wielki Ponie-

działek (14.30-16:00, 16:30-18:00)
Strzegocice-Bielowy - czwartek 

(Strzegocice 14:30–15:15, Bielowy 
16:00–16:45)

Wiewiórka - Wielki Poniedziałek 
(14:00-18.00)

Zasów - sobota (10:30-12:00, 
15:00-16:30, 17:00-18:00)

Żyraków - sobota (9:00-10:00, 
11:00-12:00)

JAG

Od  piątku do niedzieli wierni 
mogą wziąć udział w tych 
nabożeństwach w plenerze.

W kilku parafiach wierni już 
mieli dzień spowiedzi. W innych 
mogą z niej jeszcze skorzystać.
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Różne
Pierwszy był sklep zielarski

W tej aptece uśmiech jest standardem. 
Pacjenci wracają tu jak do rodziny

Zanim rozpoczniemy rozmowę, 
Lucyna Samborska pokazuje mi 
koncesję na prowadzenie apteki. 
Na potwierdzenie tego, że od za-
łożenia Melisy rzeczywiście minęło 
już 25 lat. Na dokumencie data 11 
kwietnia 2000 roku. Urodziny zbli-
żają się wielkimi krokami.

Najpierw pszczoły i zioła
Naturalnym wydaje sie, że farma-
ceutka z zawodu otwiera aptekę. 
Ale w czasie, kiedy Lucyna Sam-
borska stawiała pierwsze kroki 
w zawodzie, wcale nie było to takie 
łatwe. Trafiła na okres transformacji 
ustrojowej, zmieniały się przepisy. 

- Skończyłam studia, zaczęła się 
prywatyzacja aptek. Pracę zaczy-
nałam w Tarnowie w Apipolu - 
opowiada. 

Potem, również w Tarnowie za-
trudniła się w sklepie zielarskim. 
Już wtedy przeczuwała, że zami-
łowanie do naturalnych sposobów 
leczenia, takich jak wykorzystanie 
w leczeniu produktów pochodzą-
cych od pszczół oraz ziół, zostaną 
z nią na dłużej.

Idąc za ciosem, ale i za pasją, 
w Dębicy założyła niewielki sklep 
medyczno-zielarski. To jeszcze 
nie była apteka, ale pierwszy krok 
w stronę jej utworzenia. Tymcza-
sem Lucyna Samborska zdobywa-
ła doświadczenie pracując w aptece 
szpitalnej i Aptece pod Słońcem.

Wielkie szczęście do ludzi
O ile w sklepie zielarskim towar 
znikał z półek w mgnieniu oka, to 
w nowo otwartej aptece Lucyna 
Samborska nie od razu miała wie-
lu klientów.

- Nawet się zastanawiałam, czy 
może nazwa jest źle dobrana. A ja 
chciałam, żeby była taka miękka i...
ziołowa - zwierza się po latach.

Szybko okazało się, że obawy 
młodej farmaceutki są na wyrost. 
Klienci, o których zawsze mówi pa-
cjenci, zaczęli regularnie przycho-
dzić do Melisy. Tak to się zaczęło. 

Ale na pewno trudno byłoby 
o taką renomę, jaką Melisa cieszy 
się dziś, gdyby nie personel. To 
zasługa pracujących tu pań. Z wła-
ścicielką na czele. Swoich klientów 
traktują życzliwie, dla każdego ma-
ją uśmiech, poradę, dobre słowo.

- Bardzo, ale to bardzo chcia-
łabym podkreślić, jak wspaniały 
mam personel. Kształcą się, do-
skonalą. To naprawdę świetny 
i bardzo zgrany zespół fachowców 
- mówi Lucyna Samborska, podkre-
ślając, że w całym życiu ma wielkie 
szczęście do ludzi. 

Od czasu powstania Melisy pra-
cowało tu 29 osób, żadna nie zosta-
ła zwolniona, a zmiany kadrowe 
wynikały z życiowych wyborów. 
Właścicielka apteki z czułością 

wspomina także tych, którzy na jej 
zawodowej drodze pomagali obrać 
właściwy kierunek, wspierali i do-
radzali. 

Chwalą się wnukami
Personel to jedno, ale - z ekono-
micznego punktu widzenia - o suk-
cesie biznesu decydują klienci. 
A tych Melisa ma ogromne grono 
- niektórzy przychodzą tu od po-
czątku istnienia apteki.

- Najpierw przyprowadzają swo-
je dzieci, później wnuki, jak w ro-
dzinie - mówi właścicielka.

Nie szukają jedynie dobrze za-
opatrzonej apteki, czasami odwie-
dzają panie farmaceutki tylko po 
to, żeby porozmawiać. Pamiętają 
o imieninach, przynoszą kwiaty, 
jabłka z własnego sadu, domowe 
pierogi. Bywa, że chcą się poradzić, 
pochwalić życiowym sukcesem, ale 
i wypłakać, jeśli trzeba.

- Zawsze mogą liczyć na ciepłe 
przyjęcie, dobre słowo, empatię. To 
nas wiąże bardzo mocno - zapew-
nia pani Lucyna.

To dla pacjentów stara się wciąż 
podnosić standard obsługi i umie-
jętności personelu. Sama również 
się szkoli, właśnie wybiera się na 
kurs z zakresu medycyny tropi-
kalnej - bo jej klienci podróżują 
w coraz bardziej egzotyczne miej-
sca i chcą stamtąd wracać zdrowi. 
A skoro pytają, na co powinni się 
zaszczepić i czy mogą zrobić to 
w Melisie, Lucyna Samborska nie 
chce im odmawiać. 

A poza wszystkim po ćwierćwie-
czu prowadzenia własnej apteki, 
nadal robi to z pasją i przekona-
niem, że jej praca jest potrzebna 
i służy tak wielu ludziom. 

Na pytanie o to, czego sobie, 
współpracownikom i klientom ży-
czy z okazji jubileuszu, ma szyb-
ką odpowiedź.

- Nieustającego zdrowia nam 
wszystkim. Do tego uśmiechu, po-
gody ducha, wzajemnej życzliwości 
- mówi. 

We wrześniu urodzinowo
Dla swoich współpracowników 
szykuje okolicznościowe przyjęcie, 
ale jubileusz chciałaby także świę-
tować w gronie pacjentów. Dlatego 
tegoroczny dzień Zdrowia i Uro-
dy, który organizuje w Dębicy od 
lat, będzie miał wyjątkową formę. 
Na razie Lucyna Samborska nie 
chce mówić o szczegółach, ale już 
wiadomo, że na wydarzenie zapla-
nowane na 5 września, zaprosiła fa-
chowców i sławy z wielu dziedzin. 
Będą konkursy i nagroda, a przede 
wszystkim - o czym organizatorka 
jest przekonana - niezwykła atmos-
fera, która zawsze towarzyszy tym 
spotkaniom. 

Agnieszka Majba-Pochwat

W Melisie uśmiech jest wizytówką pracujących tu pań. Od lewej mgr farm. Marzena Piekarz-Kula, dr Lucyna 
Samborska, tech. farm.Magdalena Samborska, tech. farm. Katarzyna Łagowska.

- Ale że to już 25 lat? - pytają zdumieni. W tym roku 
apteka Melisa obchodzi jubileusz ćwierćwiecza. 
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12 kwietnia 2025

Kultura
Sukcesy uczniów dębickiej szkoły muzycznej 

Zuzanna Stec po nagrody 
sięga solo i w kwartecie

Z Otwartego Pucharu Polski 
Mażoretek wróciły z medalami 

W Kaskadzie Ortodox 
otworzy sezon

Kwartet z prof. Wandą Palacz z Akademii Muzycznej w Katowicach. 

Rosną nowe kadry Jupitera Pilzno. Tu z instruktorką Agnieszką Kuchcińską.

Dźwiękowe Odkrycia w Poznaniu 
organizowanym przez Stowarzy-
szenie im. Jadwigi Kaliszewskiej 
oraz Poznańską Szkołę Muzyczną 
II stopnia im. M. Karłowicza. Pod-
opieczna Janusza Pisarza zdobyła 
tam pierwszą nagrodę, a on sam 
otrzymał dyplom za wyróżniające 
się przygotowanie uczennicy. Dy-
plom, za wyróżniającą się partię 
fortepianu, odebrała też akompa-
niatorka Dorota Źrebiec. 

Z wyróżnieniami wrócili z II Mię-
dzynarodowego Konkursu Młody 
Waltornista w Katowicach ucznio-
wie Piotra Rysiewicza. Julia Sza-
franowska, której akompaniowała 
Klaudyna Hyjek, zdobyła wyróż-
nienie I stopnia, Szymon Pęcak 
(z akompaniamentem Weroniki 
Duliban) wyróżnienie II stopnia. 
Bartosz Król otrzymał dyplom za 
udział. 

Uczniowie ZPSM znaleźli się 
również wśród laureatów VIII 
Makroregionalnego Konkursu 
Perkusyjnego Szkół Muzycznych 
I stopnia w Biłgoraju. Aleksander 
Kleszcz zajął pierwsze, a Rafał So-
bas drugie miejsce. Akompaniowa-
ła im Dominika Serafińska. 

Uczniów dębickiej szkoły mu-
zycznej nie mogło zabraknąć 
również wśród laureatów VIII 
Międzynarodowego Konkursu Pia-
nistycznego Młodzi Wirtuozi im. 
Carla Czernego w Zamościu. Alicja 
Kozioł z II klasy cyklu sześciolet-
niego, przygotowana przez Marię 
Grabowską, zajęła tam pierwsze 
miejsce. Martyna Lebryk z V klasy 
cyklu sześcioletniego, przygotowa-
na przez Alicję Stasiowką-Piwowar, 
zakończyła muzyczną rywalizację 
na III miejscu.

tra

Ostatnie tygodnie to czas 
konkursów i przeglądów 
instrumentalnych. 

Uczniowie Zespołu Państwo-
wych Szkół Muzycznych w Dębicy 
tradycyjnie już sięgają na nich po 
nagrody i wyróżnienia. 

Tak było m.in. podczas 4. Między-
narodowego Konkursu Gitarowe-
go w Katowicach, gdzie Zuzanna 
Stec mierzyła się z rówieśnikami 
z Polski i Europy. Jurorzy wysoko 
ocenili kunszt uczennicy Eweliny 
Stępień i przyznali jej wyróżnienie. 

Jednak Zuzanna nie tylko pod-
czas solowych występów znajduje 
potwierdzenie swojego talentu. 
Na XI Ogólnopolskim Festiwalu 
i Konkursie Gitarowym Gitara Vi-
va! w Kielcach, gdzie wystartowała 
w kwartecie z Gabrielą Róg, Mają 
Kucharską i Amelią Rogowską, 
również znalazła się wśród lau-
reatów. Kwartet przygotowany 
przez Ewelinę Stępień zdobył tam 
najwyższą liczbę punktów i co za 
tym idzie drugą nagrodę (pierwszej 
jury nie przyznało). Jeszcze wyżej 
niż w Kielcach dziewczyny oce-
nione zostały na VIII Małopolskim 
Konkursie Zespołów Gitarowych 
w Krzeszowicach. Tam już jurorzy 
nie mieli wątpliwości i przyznali im 
pierwszą nagrodę. 

Ponadto Mikołaj Wilk i Karol Ja-
sek - młodzi gitarzyści kształceni 
przez Lucynę Chwistek-Cisło, na 
VI Zimowym Przeglądzie Gitaro-
wym w Bobowej zdobyli nagrody 
II stopnia, a skrzypaczka Anna Bie-
lańska, przygotowana przez Martę 
Fortunę, III miejsce w IX Regional-
nym Konkursie Wesołe Smyczki 
w Głogowie Małopolskim. Akom-
paniowała jej Klaudyna Hyjek. 

Dużym sukcesem pochwalić się 
może również Michalina Wilk, 
która wzięła udział w II Ogólno-
polskim Konkursie Skrzypcowym 

Złote wywalczyły: formacja baton 
kadetki, formacja baton seniorki, 
formacja mix seniorki, mini forma-
cja baton seniorki, solistka Martyna 
Poznańska (2 x w kategorii baton 
seniorki) oraz w duecie z Alicją 
Nowak (duo baton seniorki). 

Srebro należało do formacji ba-
ton juniorki i formacji mix juniorki, 
a brąz do solistek: Justyny Gębary 
i Alicji Nowak startujących w kate-
gorii baton solo.

tra

Ośrodek Kaskada mieści się 
w Kamionce i tam właśnie w ostat-
nich latach dębicki kolektyw 
koncertowy organizuje imprezy. 

W sobotę 26 kwietnia podczas 
otwarcia sezonu motocyklowego 
przez klub Gryfici Dębica zagrają 
tam: dębicko-rzeszowski Orto-
dox, The Naser Mater z Przemyśla 
i krakowska Kontrkultura. Koncert 
rozpocznie się o godz. 18:00, wstęp 
kosztował będzie 30 zł. 

tra

Dziewczęta z Jupitera Pilzno 
zdobyły w Rzeszowie 7 złotych, 2 
srebrne i 2 brązowe krążki. 

26 kwietnia odbędzie się tam 
koncert, a w lipcu szósty już 
piknik z cyklu City Punx Show. 
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Rozmaitości

Nie pozwól okraść się z marzeń. 
To jest czas, który będzie sprzy-
jał realizacji przyjętych wcze-
śniej planów.

Nie przejmuj się drobnymi nie-
powodzeniami i potknięciami. 
Pamiętaj, że z każdego wycho-
dzisz mocniejszy.

Poprzedni tydzień najlepszy nie 
był, ale w tym szykuje się zmiana. 
Pojawi się okazja, której nie mo-
żesz przegapić.

Idź zawsze pod prąd, w koń-
cu wyjdzie na Twoje. Nigdy nie 
zawracaj z obranej przez sie-
bie ścieżki.

Masz dość wydarzeń z ostatnich 
dni? Niestety dobrych wiadomości 
nie widać. Ale musisz przetrwać 
ten trudny czas.

Twoja siła sprawia, że inni przy 
Tobie czują się bezpiecznie. Nie 
zmieniaj się, bądź dla bliskich opo-
ką i wsparciem nadal.

Czy przyjaźń, którą uważasz za 
prawdziwą taka jest? Zastanów 
się komu się zwierzasz ze swo-
ich tajemnic.

Masz teraz możliwość na spełnie-
nie marzenia z dzieciństwa. Nie 
opieraj się i działaj, bo drugiej oka-
zji nie będzie.

Kieruj się głosem intuicji, ona za-
prowadzi Cię tam, gdzie powinie-
neś teraz pójść. Może pojawić się 
ból, udaj się z nim do lekarza.

Musisz uważać na to co robisz. Je-
śli tak będzie szef doceni Twoje 
starania. Na razie nadszarpnąłeś 
jego zaufanie.

W Twoim życiu nastąpi przełom. 
Będziesz mógł zerwać z pew-
nymi schematami myślenia 
oraz działania.

Dojrzejesz do podjęcia pewnej 
niezwykle ważnej dla Ciebie decy-
zji. Nie czekaj zatem, tylko ją po-
dejmij i zacznij działać.

Czarnoksiężnik Mutus

HOROSKOP 

OBSERWATORA

CHCESZ, ABY TWÓJ PRZEPIS ZNALAZŁ SIĘ NA ŁAMACH OBSERWATORA LOKALNEGO? ZADZWOŃ:  14 670 27 87.

Sernik pistacjowy z białą czekoladą
Poleca: Małgorzata Cwanek 
                 z KGW Brzeźnica.

Spód:
duża paczka herbatników
3/4 kostki masła
Herbatniki pokruszyć bardzo drobno i dodać roztopio-
ne masło. Wymieszać dobrze i ugnieść w tortownicy.
Masa serowa:
1 kg twarogu trzykrotniego mielonego
5 jajek
2 łyżki mąki ziemniaczanej
3/4 szklanki cukru
150 ml śmietanki 30%
100 g białej czekolady
200 g masy pistacjowej
Twaróg, jajka, mąkę ziemniaczaną zmiksować. Cze-
koladę podgrzewać ze śmietanką, żeby się rozpuści-
ła. Uwaga! Nie można dopuścić do zagotowania. Jak 
się rozpuści, ściągnąć z ognia i dodać masę pistacjową. 
Następnie wystudzić i zmiksować z masą serową. Wy-
łożyć na przygotowany wcześniej spód.
Nagrzać piekarnik w systemie góra-dół bez termo-
obiegu do temperatury 170 st. C. Piec 30 minut w tor-
townicy. Po tym czasie zmniejszyć temperaturę do 130 
st. C i piec jeszcze 50 minut. Wyjąć i wystudzić sernik.
Polewa:
50 ml śmietanki 30%
100 g białej czekolady
Śmietankę podgrzać, rozpuścić w niej czekoladę i wy-
lać na sernik.
Przystroić według własnego uznania.

JAG

Dobry przepis, bo z Brzeźnicy

Prawie jak Prypeć na Ukrainie.     fot. Wojciech Lis

Chcesz, by Twoje zdjęcie uka-
zało się w OL? Ta galeria prze-
znaczona jest na fotogra�e 
wykonane przez Czytelników.
Można je przesyłać do redak-
cji. Temat jest dowolny i ni-
czym nieograniczony.
Przesyłając zdjęcia prosimy ko-
niecznie o podanie imienia i na-
zwiska autora. Tych danych nie 
będziemy przetwarzać, ale ich 
przesłanie oznacza zgodę na pu-
blikację w Obserwatorze Lokalnym 
w podpisie pod zdjęciem.
Co tydzień autor jednej z przysła-
nych fotogra�i otrzyma nagrodę 
w wysokości 30 złotych.
W tym tygodniu otrzymuje ją Woj-
ciech Lis za zdjęcie: Prawie jak 
Prypoeć na Ukrainie.
Nagrody do odebrania osobiście 
w redakcji Obserwatora Lokalne-
go, 39-200 Dębica, ul. Żeromskiego 
10, III piętro (nad kwiaciarnią Róża), 
w terminie miesiąca od publikacji.
Na ten sam adres prosimy prze-
syłać zdjęcia wywołane metodą 
tradycyjną, natomiast fotogra�e cy-
frowe na e-mail:  
rozrywka@ol.com.pl.  
Uwaga: redakcja nie zwraca prze-
słanych zdjęć.

Zajmuję się

Jestem menadżerem gastrono-
mii, prowadzę z mężem pizze-
rię Kukuryku.

W dzieciństwie chciałam 
zostać

Biologiem.

W wolnym czasie

Pracuję w ogrodzie, czytam książ-
ki oraz zajmuję się rękodziełem.

Na bezludnej wyspie chciała-
bym się znaleźć z...

Z dobrą książką i muzyką.

Pies czy kot?

Psy.

Pierwsze zarobione pieniądze

Zbierałam owoce.

Ulubiony lokal w powiecie

Bar Kukuryku.

Najchętniej zjadłabym

Tiramisu.

Podróż marzeń i dlaczego  
tam?

Puszcza Amazońska - żeby poczuć 
dzikość świata.

Książka lub �lm, które 
polecam

Książka Jej wysokość gęś.

Na urodziny chciałabym 
dostać

Bilet na wycieczkę do Amazonii.

Gościom w powiecie 
pokazałabym

Rezerwat Torfy w gminie Czarna.

Tam, gdzie mieszkam brakuje

W Dębicy kręgielni.

Wygraną w Lotto wydałabym

Na ochronę przyrody.

Anna 

Kuźmik

Informacja. Przesyłając zdjęcie do Twojej Galerii wyrażacie Państwo zgodę na przetwarzanie swoich danych osobowych wyłącznie w celu realizacji konkursu oraz zgodę na publikację swego imienia i nazwiska 
na łamach Obserwatora Lokalnego. Dane te będą przechowywane do zakończenia konkursu, zaś dane zwycięzców w terminie wymaganym przez przepisy podatkowo-księgowe. Administratorem danych jest Agen-
cja Wydawnicza Agard, wydawca tygodnika Obserwator Lokalny. Dane te nie będą przekazywane innym podmiotom.
Szczegóły w regulaminie konkursu na stronie: www.ol.com.pl

eprasa.pl 1a02c52781
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Różne

Chce dotrzeć Świnoujścia

Pieniądze zniknęły, ale płynie dalej
Na scenę do Śnieżki 
zapraszała SP nr 3

Z Sanoka do Świnoujścia - taką trasę chce pokonać Michał Zapłacki.

Z zadaniami najlepiej poradził sobie Dawid Mazur. Na zdjęciu z opiekunką 
Katarzyną Strzałką i organizatorką konkursu Lucyną Bączek.

Na scenie zaprezentowało się 47 solistów, 4 duety i 4 zespoły.

Jubileuszowy Konkurs Matematyczny

Mimo chaosu na kartce był najlepszy

dziłem  pękła. Widzę jak trzy torby, 
które nie były przypięte, wpadają 
do wody - opisuje sytuację.

Kajak płynie sam, Michał Zapłac-
ki go goni. Minął kilku chłopaków 
łapiących ryby, którzy mówią, że  
za jakiś czas jest płycizna. Pobiegł 
do wskazanego miejsca, rozebrał 
się i wszedł do wody. Złapał kajak. 
Ale co z plecakami? Dwa wyło-
wili wspomniani wędkarze, jeden 
utknął na skale.

- Jak się okazało, chłopcy którzy 
wyłowili moje torby ukradli z ple-
caka saszetkę z pieniędzmi, które 
miałem na śluzy. Cóż, karma wra-
ca - mówi Michał Zapłacki.

Kolejne dni były już spokojniej-
sze, choć często przeszkadzał wiatr 
wiejący od czoła, co bardzo mocno 
utrudniało płynięcie i szybko wy-
czerpywało siły kajakarza. Przez 
pierwsze sześć dni, czyli w momen-
cie powstania tego tekstu, udało się 
mu pokonać ok. 300 km. Przed nim 
kolejny tysiąc.

To pierwsza wyprawa Michała 
Zapłackiego, w trakcie której ma 
sponsora. Została nim firma PEX 
Defence Polska - Biuro Dostaw 
Cywilnych. Udało się ją pozyskać 
dzięki wsparciu i zaangażowaniu 
Pawła Miłosza.

Grzegorz Król

- Miałem wątpliwość, czy w tym 
zadaniu trzeba było wziąć pod 
uwagę długość pociągu. Czy ją 
odejmować czy też nie - przyznaje 
uczeń siódmej klasy SP w Pustko-
wie-Osiedlu.

Stąd też większość wyliczeń wy-
konał dobrze, ale ostateczny wynik 
różnił się od oczekiwanego przez 
organizatorki konkursu. A chodzi-
ło o podanie godziny*, o której po-
ciąg dojedzie do stacji Zwycięstwo, 
jeśli z Wesołej wyjechał o 9:00. Do 
pokonania miał 151,5 km, a po dro-
dze 500-metrowy most nad mo-
kradłami Błędowo i 400-metrowy 
tunel pod górą Finał, gdzie musiał 
zwolnić o 20 procent. Średnia pręd-
kość wynosiła zaś 75 km/h.

- Najbardziej ujęło mnie to, że 
Dawid na karcie z rozwiązaniami 
dopisał: przepraszam za chaos - 
mówi współorganizatorka konkur-
su Agnieszka Mytnik-Krupka.

A laureat tłumaczy, że wykonał 
tak dużo obliczeń, że zaczęło mu 
brakować miejsca na kartce i mu-
siał pisać drobnym druczkiem. 
Uważa jednak, że pozostałe zada-
nia były dość proste, choć jak mówi 
Agnieszka Mytnik-Krupka, lekko 
wykraczały poza poziom szko-
ły podstawowej.

Dawid Mazur podkreśla, że był 
bardzo dobrze przygotowany 
do konkursu dzięki pomocy na-
uczycielki matematyki Katarzyny 
Strzałki, ale też mamy Anny Ma-
zur. Ale kiedy pytam go, czy talent 
do rozwiązywania zadań odziedzi-
czył po niej, odpowiada, że przede 
wszystkim po babci Teresie Mazur. 
Co ciekawe, to ona uczyła matema-
tyki w szkole jego mamę.

Uczeń SP w Pustkowie-Osiedlu 
przyznaje, że poza tym przed-
miotem lubi także historię. Z kolei 
w matematyce są działy, do któ-
rych nie pała zbytnią sympatią. 
Wśród nich wymienia wielokąty 
i skalę.

Do udziału w finale Jubileuszo-
wego Konkursu Matematyczne-
go, organizowanego przez I LO 
w Dębicy, zaproszonych zostało 
32 uczennic i uczniów, którzy naj-
lepiej poradzili sobie z zadaniami 
eliminacyjnymi. Te publikowane 
były w Obserwatorze Lokalnym 
i na portalu debica24. Jedna osoba 
nie przystąpiła jednak do finałowej 
rywalizacji we wtorek 1 kwietnia.

Dlatego też to 31 uczestników 
miało 90 minut na uporanie się 
z dwunastoma zadaniami. Kiedy 
już oddali arkusze, podczas gdy 

komisja w składzie Lucyna Bączek, 
Agnieszka Mytnik-Krupka i Patry-
cja Bachurska sprawdzała ich prace, 
oni wysłuchali wykładu wygłoszo-
nego przez profesora UJ Krzysztofa 
Ciesielskiego pt. Zadania - pułapki.

Podczas ogłaszania wyników 
w auli im. Krzysztofa Pendereckie-

go największe powody do radości 
mieli następujący uczniowie:

I miejsce – Dawid Mazur (SP 
Pustków-Osiedle);

II miejsce – Hanna Wilk (ZS Ży-
raków);

III miejsce – Michał Stawarski (SP 
nr 5 Dębica), Martyna Sokół (PSP 

Jedyny stracony przez Dawida Mazura punkt w finale 
odjechał pociągiem zwalniającym na moście i w tunelu.

Michał Zapłacki do przepłynięcia 
ma ok. 1300 km. Ruszył w sobotę 
29 marca na Sanie, przed nim Wi-
sła, Noteć, Warta i Odra z finałem 
w Świnoujściu. Do celu planuje do-
trzeć najpóźniej 26 kwietnia.

- Większą część będę płyną sam, 
w Bydgoszczy dołączy do mnie 
kolega Jakub Kosicki - mówił tuż 
przed startem.

Przygodę zaczął w Sanoku. 
Pierwszego dnia pokonał 43 km. 
Dzień był idealny do płynięcia. Od 
czasu do czasu wzmagał się wiatr, 
ale prąd rzeki był wartki, więc pły-
nęło się lekko.

- Na jednym z bystrzy kajak osiadł 
na skale i niestety byłem zmuszo-
ny wejść do wody i zepchnąć go 
z przeszkody. Woda zimna. Dalej 
szło już bez problemów. Po godzi-
nie 16 dobiłem do brzegu i rozłoży-
łem się na biwak - opisuje.

Drugiego dnia było spokojniej, 
choć również osiadł na mieliźnie. 
Tym razem obyło się jednak bez 
wchodzenia do wody. Za to spore 
problemy pojawiły się trzeciego 
dnia, kiedy dopłynął do Przemyśla.

- W czasie pokonywania prze-
pławki do kajaka zaczęła wlewać 
się woda. Linka, na której go prowa-

Pilzno) i Martyna Gil (SP Góra Mo-
tyczna).

Na wyróżnienie zasłużyli: Ga-
briela Gołębiowska (SP Straszęcin), 
Natalia Sobczyk (SP Brzostek), Ro-
bert Gągała (SP Strzegocice) i Emi-
lia Mroczek (SP Pilzno).

Nagrody dla laureatów ufundo-
wali: JL Project (Jaromir Łączak), 
Five Fit Gym&Fitness (Maciej We-
selak) oraz Wydział Matematyki 
i Informatyki UJ i Alior Bank. O to, 
by wszyscy finaliści dostali upo-
minki zadbali prof. Anna Pelczar-
-Barwacz (pracownik Wydziału 
Matematyki i Informatyki UJ) oraz 
redakcja Obserwatora Lokalnego, 
a o poczęstunek zadbała Piekarnia 
Adam Ciszek.

Janusz Grajcar
* Prawidłowa odpowiedź brzmi: 

11:06. Taką też podało sześciu 
uczestników konkursu.

Laureaci klasy 4-6: 1. Duet Sparks 
- Viviana Piątek, Seweryn Płaziak  
(SP Brzostek), 2. Urszula Stacho-
wicz (SP nr 2), Lilia Snuzik-Śliwa 
(SP Nagawczyna), 3. Nikola Mazur 
(SP nr 4), Wiktoria Wawrzonek 
(SP Zasów).

Wyróżnienia: Oliwia Persak (SP 
Zasów), Milena Szymaszek (SP 
Nagawczyna), Amelia Zastawny 
(SP Brzostek).

Laureaci klasy 7-8: 1. Zespół Star 
Girls – Zofia Berek, Emilia Siwek, 
Zuzanna Zapał, Małgorzata Zięba 
(SP Nawsie Brzosteckie), 2. Klara 
Maziarka (SP nr 11), Antonina Bar-
naś (SP Straszęcin), 3. Aleksandra 
Ochab (SP nr 8), Magdalena Czer-
niak (SP Żyraków). 

Wyróżnienia: Stefania Świerczek 
(SP Pilzno), Jagoda Godzisz (SP 
nr 3), Eliza Markiewicz (SP Siedli-
ska Bogusz), Amelia Błaszkowska 
(SP Straszęcin).

Organizatorkami konkursu były 
Edyta Augustyn, Monika Szymań-
ska i Halina Szpara.     JAG

Wyruszył w przygodę swojego 
życia. Kajakiem chce pokonać 
najdłuższy szlak wodny w Polsce.

To był osiemnasty Powiatowy 
Konkurs Piosenki Angielskiej 
English Song Competition.

eprasa.pl 1a02c52781



20
Nr  10 (1278) 

Obserwator Lokalny

eprasa.pl 1a02c52781



21
Nr  10 (1278) 

8 marca 2025

Ogłoszenia drobne, reklamy

eprasa.pl 1a02c52781



22
Nr  15 (1283) 

Obserwator Lokalny

Ogłoszenia drobne, reklamy

eprasa.pl 1a02c52781



23
Nr  15 (1283) 

12 kwietnia 2025

Reklamy

eprasa.pl 1a02c52781



24
Nr  15 (1283) 

Obserwator Lokalny

Reklamy

eprasa.pl 1a02c52781



25
Nr  15 (1283) 

12 kwietnia 2025

Sport

Dębicka Liga KoszykówkiIV liga

Degum wygrywa finałIgloopol kontynuuje serię meczów bez 
porażki. Legion ją przerwał

Emocje podczas Feniks Pool Party towarzyszyły każdemu wyścigowi na dębickim basenie.

Feniks Pool Party

Gospodarze pokazali się z dobrej strony

Mimo tak dużej konkurencji 
znakomicie na pływalni w Dębicy 
spisali się zawodnicy gospodarzy. 
W imprezie wystartowało 153 pły-
waków UKS Feniks i 37 z UKP 
Gryf. W punktacji drużynowej 
bezkonkurencyjny był Feniks. Je-
go reprezentanci zgromadzili 189 
punktów i po raz kolejny zdoby-
li Tarczę Feniksa. W jego worku 
z medalami znalazło się pięć zło-
tych, jedenaście srebrnych i jedena-
ście brązowych krążków.

Znakomicie spisywali się szcze-
gólnie starsi zawodnicy. Na 50 m 
klasycznym Błażej Gergasz (15 lat) 
w eliminacjach miał najlepszy czas 
(31,33), ale w finale lepiej od niego 
popłynął Alexander Yaroshenko 
(Bielany). Błażej tym razem miał 
czas 31,63, a jego rywal 31,48.

Na 100 m grzbietowym najlepszy 
był Mikołaj Malec (16 lat i starsi). 
W eliminacjach jako jedyny zszedł 
poniżej minuty (59:13). W finale po-
płynął tylko o 0,05 s wolniej, co dało 
mu pewne zwycięstwo.

Drugiego dnia w eliminicjach na 
50 m grzb również był najlepszy 
(27,54), ale już w finale jego czas 
był gorszy o 0,4 s i wyprzedził go 
klubowy kolega Tymoteusz Strojek 
(27,65).

Medalowe pozycje Feniksa:
50 m klas.
2. Błażej Gergasz (juniorzy)
100 m klas
3. Mikołaj Guzik (seniorzy)
3. Aleksander Szulborski (jun mł)
200 m klas
1. Jakub Lenczowski (16 lat i star-

si) - 2:23,56 (Rekord FPP)
2. Mikołaj Guzik (16 lat i starsi)
2. Błażej Gergasz (14-15 lat)
3. Zuzanna Szczepanik (16 lat 

i starsi)
50 m dow
3. Gabriela Szczudło (Senior)
100 m dow
1. Dominik Sak (jun mł)
3. Gabriela Szczudło (sen)
200 m dow
2. Dominik Sak (12-13 lat)
3. Ignacy Ożga (16 lat i starsi)
50 m grzb
1. Tymoteusz Strojek (sen)
2. Mikołaj Malec (sen)
2. Artur Chuptyś (jun)
2. Dominik Sak (jun mł)
100 m grzb
1. Mikołaj Malec (sen)
2. Dominik Sak (jun. mł.)
3. Szymon Trznadel (sen)
200 m grzb
1. Szymon Trznadel (16 lat i star-

si)

3. Matylda Gajda (11 lat)
3. Jakub Stec (11 lat)
50 m mot
2. Gabriela Szczudło (sen)
3. Ksawery Siwiec (jun)
100 m mot
2. Mikołaj Malec (sen)
3. Ksawery Siwiec (jun)

200 m zmien
2. Ignacy Ożga (16 lat i starsi)
Dla Gryfa medale zdobywali:
Natalia Szopa (senior) - 1. na 100 

m dow (58,26 - rekord FPP), 2. na 
50 m dow, 2. na 50 m klas, 2. na 100 
m klas.

Zuzanna Nylec (kids) - 1. na 200 

m klas, 3. na 50 m klas, 3. na 200 
m dow.

Gościem specjalnym Feniks Pool 
Party był wicemistrz świata na 800 
m stylem dowolnym z Budapesztu, 
Wojciech Wojdak. Płynąc po medal 
pobił o 4 sek. własny rekord Polski.

JAG

870 pływaków z 56 klubów, w tym także z zagranicy 
wzięło udział w piątej edycji Feniks Pool Party.

Wisłok Wiśniowa - Igloopol 2:3 
(1:2)

0:1 Peda (5), 1:1 B. Szymań-
ski (16), 1:2 Cyganowski (45), 1:3 
Buczek (55-k.), 2:3 B. Szymański 
(64).

Igloopol: Lis - Majka (83 Szym-
czyk), Pawłowski, Kozłowski, Mi-
kulski - Peda, Tarała (64 Stefanik), 
Cyganowski (85 Smoła), Biały, Mu-
cha (72 Leśniak) - Buczek.

Żółte kartki: Buczek 2, Peda, 
Leśniak. Czerwona: Buczek (60-za 
drugą żółtą).

Już jedna z pierwszych akcji me-
czu przyniosła Morsom prowadze-
nie. Po wrzutce z rogu głowę do 
piłki przystawił Mateusz Peda, a ta 
wpadła do siatki. Z prowadzenia 
goście cieszyli się nieco ponad dzie-
sięć minut, bo do wyrównania do-
prowadził Bartosz Szymański. Ale 
końcówka pierwszej odsłony znów 
należała do Igloopolu, a do pustej 
bramki trafił Patryk Cyganowski.

Kiedy na 3:1 z rzutu karnego 
podwyższył Dorian Buczek, wy-
dawało się, że biało-niebiescy mają 
mecz pod kontrolą. Tyle że pięć mi-

nut później strzelec trzeciej bramki 
zobaczył drugą żółtą kartkę i przez 
ostatnie pół godziny Wisłok grał 
w przewadze. Kolejne jego ataki 
przyniosły efekt tylko raz, kiedy 
drugiego gola zdobył Szymański.

Legion - Strug Tyczyn 4:1 (2:1)
0:1 Góra (5), 1:1 Mazur (19), 2:1 

Nazarenko (32), 3:1 Nazarenko 
(62), 4:1 Nazarenko (82).

Legion: Sokół - Syguła (86 Klucz-
nik), Remut, Ptak (86 Uriasz, Mazur 
- Rudny (86 Haptaś), Nytko, Man-
zo, Tyrka (71 Cichoń) - Nazarenko 
(83 Kozioł), Chmura (75 Sok).

Żółte kartki: Syguła, Ptak.
Faworytem tego meczu był bez 

wątpienia Legion, ale to goście trafi-
li jako pierwsi za sprawą pecyzyjnej 
główki Góry. Niespełna kwadrans 
później wyrównał jednak Dominik 
Mazur, który zakończył strzałem 
dośrodkowanie z kornera.

W 32. minucie swój popis rozpo-
czął Nikita Nazarenko. Przymierzył 
z woleja zza szesnastki i było już 2:1. 
Drugiego gola zdobył również ude-
rzeniem z dystansu, a w końcówce 
meczu skompletował hat-tricka.

Cosmos Nowotaniec – Legion 4:0 
(2:0)

1:0 Geci (31), 2:0 Kalemba (34), 

3:0 Phkhakadze (46), 4:0 Phkhaka-
dze (49).

Legion: Sokół – Remut, Mazur 
(80 Uriasz), Ptak – Nytko (76 Ko-
zioł), Rudny, Manzo, Tyrka (63 Tyr-
ka) – Chmura (63 Sok), Syguła (76 
Klucznik), Nazarenko (80 Haptaś). 

W zaległym meczu z 19. kolejki 
Legion miał niewiele do powie-
dzenia w wyżej klasyfikowanym 
Cosmosem. Gospodarze ustalili 
wynik na 4:0 w niespełna (nie licząc 
przerwy) dwadzieścia minut.

JAG

Wyniki 3. kolejki
Grupa A: Wisłoka Dębica - Ja-

skółki Tarnów 55:25, MKS Mielec 
- One Hand Boyz 50:26

Grupa B: Degum Dębica - Żuro-
wa Hoopers 116:24, Wielkie Chłopy 
- Griffins Dębica 32:24

W spotkaniach finałowych 
pierwsze drużyny z obu grup ry-
walizowały o końcowe zwycię-
stwo. Drugie spotkały się w meczu 
o trzecie miejsce. Trzecim pozostałą 

gra o piąta pozycję, a czwarte grały 
o to, by nie zająć ostatniej lokaty.

Wyniki spotkań finałowych
Mecz o 7. miejsce: Griffins Dębi-

ca - Żurowa Hoopers 72:25
Mecz o 5. miejsce: Jaskółki Tar-

nów - One Hand Boyz 42:26
Mecz o 3. miejsce: Wisłoka Dębi-

ca - Wielkie Chłopy 54:42
Finał: Degum Dębica - MKS Mie-

lec 82:77
Klasyfikacja: 1. Degum Dębica, 2. 

MKS Mielec, 3. Wisłoka Dębica, 4. 
Wielkie Chłopy, 5. Jaskółki Tarnów, 
6. One Hand Boyz, 7. Griffins Dębi-
ca, 8. Żurowa Hoopers.

JAG

Obie nasze drużyny spisują się 
w rundzie wiosennej bardzo 
dobrze. W sobotę wygrały.

Drużyna ta była niepokonana 
w całych rozgrywkach 
i zasłużenie sięgnęła po puchar.

1 Sokół KD 22 53 65-22
2 JKS 22 53 57-19
3 Igloopol 22 46 51-26
4 Cosmos 21 44 59-29
5 Karpaty 22 35 35-25
6 Wisłok 22 35 46-47
7 Sokół N. 22 33 45-34
8 Legion 22 32 39-35
9 Ekoball 22 32 26-21

10 Izolator 21 31 42-33
11 Głogovia 22 28 33-39
12 Orzeł 22 27 33-37
13 Stal Ł. 20 26 32-42
14 Czarni 22 26 26-44
15 Sokół S. 22 20 18-40
16 Stal II M. 22 12 18-60
17 Strug 21 8 29-64
18 Sokół K. 21 7 13-50

Zwycięzcami ligi zostali koszykarze Degumu: Damian Ciurkot, Marcin 
Cybula, Robert Czauderna, Krzysztof Dubiel, Mateusz Janiec, Ireneusz 
Kulikowski, Mirosław Prokop, Grzegorz Szymaszek i Krzysztof Świątek. 
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1 Frosti 6 14 15-7
2 SPS Team 5 13 15-6
3 EPX 5 9 12-9
4 Volley&Fun 5 8 11-9
5 Prestige 5 7 10-9
6 Rest Team 5 3 3-13
7 Wisłoka 5 0 2-15

1 Legia 22 57 77-22
2 Polonia 22 53 76-21
3 Korona 23 51 55-25
4 AKS SMS 23 49 70-32
5 Stal Rz. 23 43 60-39
6 Jagiellonia 23 37 49-43
7 Hutnik 23 36 55-57
8 Varsovia 23 28 59-42
9 Wisła K. 23 28 43-51

10 Cracovia 23 27 41-53
11 Wisła P. 23 27 49-73
12 Resovia 23 24 39-52
13 Widzew 22 22 52-64
14 Górnik 22 15 32-52
15 Igloopol 23 11 27-68
16 Olimpia 23 6 21-111

Sumo Dębicka Liga Squasha Fun&Sport

Centralna Liga Juniorów Gminna Liga Amatorska Piłki Siatkowej

Złote medale z Siedlec 
przywieźli Daniel i Hubert

Mistrz jest już znany

Na lidera sposobu nie znaleźli W meczu na szczycie 
lepszy team z Przecławia

Trener Andrzej Jedynak do Sie-
dlec zabrał dwójkę juniorów i sió-
demkę seniorów. Reprezentanci 
EL-BET LUKS Lubzina zaprezen-
towali się z jak najlepszej strony 
zdobywając dziesięć medali.

Wyniki:
Juniorzy:
2. Anna Kapustka (80 kg),
3. Maciej Nowakowski (92 kg).
Seniorzy:

1. Daniel Ziobroń (70 kg),
1. Hubert Dęborowski (77 kg),
2. Gabriela Warchoł (50 kg),
2. Maciej Nowakowski (85 kg),
2. Rafał Głodek (100 kg),
3. Dawid Kuraś (85 kg),
3. Adrian Gondek (85 kg),
3. Jakub Micek (open).
- Jest to dobry prognostyk przed 

mistrzostwami Polski, które odbę-
dą się w drugim tygodnu kwietnia 

Zawodnicy EL-BET LUKS Lubzina z żadnej imprezy nie wracają bez zdobyczy medalowych.

Tomasz Dąbrowski jest najlepszy.

Przed Mistrzostwami Polski w Lublinie sumici z Lubziny 
potwierdzili formę w zawodach Pucharu Polski.

w Lublinie - podkreśla Andrzej Je-
dynak.

Szkoleniowiec ma nadzieję, że je-
go podopieczni powtórzą ten wy-
nik, a może nawet będą w stanie go 
poprawić. Dobry start w tych zawo-
dach będzie miał bowiem przełoże-
nie na powołania do kadry Polski. 
Po MP zaproszeni do niej zostaną 
zawodnicy, którzy wezmą udział 
w Mistrzostwach Europy w Buda-
peszcie pod koniec maja. Kilku za-
wodników z Lubziny ma szansę na 
udział w tym championacie.

JAG

Zawodnik ten nie pozostawił 
rywalom żadnych złudzeń i udo-
wodnił, że jest bezapelacyjnie naj-
lepszym zawodnikiem tegorocznej 
edycji. Dotychczas był najlepszy we 
wszystkich rundach grupy pierw-
szej i zainkasował komplet 400 
punktów. Zwycięzcami czwartej 
rundy w kolejnych grupach zostali: 
Jakub Skrodzki (2) i Albert Lech (3).

Awans do grupy 1 wywalczyli: 
Jakub Skrodzki, Filip Krzysztoforski 
i Kamil Kurcz. Do grupy 2 zaś: Al-
bert Lech i Jagoda Żabicka. Spadek 
do grupy 2 zanotowali: Piotr Cury-
ło, Kamil Nowak i Mateusz Żabicki, 
a do grupy 3: Marcin Bargiel i Piotr 
Śliwa. W meczu barażowym o po-
zostanie w grupie 2 Jacek Szebla 
pokonał Sławomira Mikę. 

Grupa 1
Kamil Nowak - Piotr Curyło 3:0,  

Nowak - Łukasz Czudecki 1:3, 
Czudecki - Curyło 3:0, Olaf Pie-
przak - Mateusz Żabicki 3:2, Żabic-
ki - Nesteruk 0:3, Nesteruk - Nowak 
3:0, Nowak - Sławomir Górny 1:3, 
Curyło - Górny 0:3, Nowak - Żabicki 
2:3, Żabicki - Czudecki 3:1, Curyło - 
Dąbrowski 0:3, Nowak - Dąbrowski 
0:3, Pieprzak - Górny 0:3, Nowak - 
Pieprzak 0:3, Nesteruk - Sebastian 
Szymański 3:0, Dąbrowski - Szy-
mański 3:0, Szymański - Nowak 
3:0, Czudecki - Dąbrowski 0:3, Pie-
przak - Dąbrowski 1:3, Szymański 
- Górny 3:0, Szymański - Czudecki 
3:0, Nesteruk - Curyło 3:0, Górny 
- Czudecki 3:1, Pieprzak - Curyło 
3:0, Żabicki - Curyło 0:3, Żabicki - 
Szymański 0:3, Żabicki - Górny 0:3, 
Żabicki - Dąbrowski 0:3, Nesteruk 
- Czudecki 3:0, Szymański - Curyło 

3:0, Pieprzak - Nesteruk 0:3, Szy-
mański - Pieprzak 3:0, Nesteruk - 
Górny 3:2, Górny - Dąbrowski 0:3, 
Pieprzak - Czudecki 3:2

Grupa 2
Mateusz Barnaś - Piotr Śliwa 3:1, 

Jakub Skrodzki - Dawid Bryg 3:0, 
Tomasz Kwiatkowski - Skrodzki 
0:3, Dawid Bryg - Filip Krzyszto-
forski 0:3, Śliwa - Jacek Szebla 2:3,  
Barnaś - Bryg 3:1, Śliwa - Krzysz-
toforski 0:3, Krzysztoforski - Sze-
bla 3:0, Barnaś - Kwiatkowski 3:1, 
Kwiatkowski - Krzysztoforski 0:3, 
Skrodzki - Kamil Kurcz 3:2, Barnaś 
- Krzysztoforski 0:3, Bryg - Śliwa 
3:0, Barnaś - Szebla 3:1, Kwiatkow-
ski - Bryg 3:2, Skrodzki - Szebla 
3:0,  Śliwa - Skrodzki 0:3, Barnaś - 
Skrodzki 0:3, Kwiatkowski - Kurcz 
1:3, Kwiatkowski - Szebla 3:1, Śliwa 
- Kurcz 0:3, Kurcz - Szebla 3:0,  Sze-
bla - Bryg 3:2, Barnaś - Kurcz 0:3.

Kolejna runda spotkań już się roz-
poczęła i potrwa do 16 maja. Dzień 
później nastąpi podsumowanie ca-
łego sezonu.

JAG

Olimpia Elbląg - Igloopol 1:1 
(1:0)

1:0 Marucha (9), 1:1 Placek (67).
Igloopol: Potański - Marszalik, 

Gembal, Smoczyński (46 Roma-
nowski), Dębowski (46 Kurowski), 
Łagowski, Romaniszyn, Placek 
(77 Tomaszewski), Papiernik, Ko-
żuchowski, Furgał (57 Kargula, 
84 Ryzner).

Żółta kartka: Gembal.
Straconych punktów w tym 

meczu młodym Morsom jest naj-

bardziej żal. Ale biorąc pod uwa-
gę fakt, że to rywale prowadzili, 
a Igloopolowi udało się wyrównać, 
z jednego punktu też się cieszą.

Igloopol - Legia Warszawa 0:4 
(0:1)

0:1 Dołowy (45), 0:2 Bartnicki 
(60), 0:3 Kiełbasiński (84), 0:4 Bart-
nicki (87).

Igloopol: Potański - Marszalik (82 
Tomaszewski), Gembal, Romanow-
ski (77 Furgał), Kargula (65 Sitek), 
Kurowski, Łagowski (88 Tutak), 
Romaniszyn (60 Smoczyński), Ko-
żuchowski (60 Dębowski), Placek 
(70 Ryzner), Papiernik.

JAG

5. kolejka:
Frosti Dębica - SPS Team Prze-

cław 0:3 (19-25, 20-25, 23-25)
Volley&Fun - EPX Pustków 2:3 

(25-17, 15-25, 25-21, 21-25, 6-15)
Rest Team - Prestige Okna 0:3 (18-

25, 21-25, 15-25)
6. kolejka:
AS Wisłoka Dębica – Volley&Fun 

0:3 (15-25, 13-25, 6-25)

Rest Team - Frosti Dębica 0:3 (16-
25, 10-25, 18-25)

EPX Pustków - SPS Team Prze-
cław 1:3 (16-25, 25-20, 22-25, 21-25)

iw

Tytuł najlepszej rakiety ligi 
zapewnił sobie już po czwartej 
rundzie Tomasz Dąbrowski.

Spotkanie z Legią, a szczególnie 
jego druga połowa, przebiegało 
pod dyktando rywali. W piątej kolejce wicelider wygrał 

z Frosti Dębica, a po kolejnej 
może go wyprzedzić.

MASZ PROBLEM 
POTRZEBUJESZ 

POMOCY
Nasi dziennikarze czekają 

na Twoje zgłoszenie
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Sport

Klasa A V liga

Lider niepokonany od sześciu spotkań Głowaczowa straciła 
wiosną już 15 bramek

Wisłoka (biało-zielone stroje) zremisowała bezbramkowo ze Starem.

LKS Stara Jastrząbka/Róża (na biało-niebiesko) pokonał Inter Gnojnica.

III liga

Niemoc strzelecka biało-zielonych trwa

Star Starachowice – Wisłoka 0:0
Wisłoka: Chrapusta - Geniec, 

Czarny, Cabała, Panasiuk – Łanu-
cha (87 Kieraś), Fedan, Strózik (67 
Żmuda) - Bator, Zawiślak (80 Ma-
ik), Czernysz.

Żółte kartki: Czarny, Geniec.
Licznik bramkowy biało-zielonej 

drużyny zatrzymał się na 90. minu-
cie meczu z Unią Tarnów, kiedy do 
bramki rywali trafił Krzysztof Za-
wiślak. Później podopieczni trenera 
Bartosza Zołotara strzelali bramki 
tylko w spotkaniu pucharowym 
ze Strugiem, w lidze natomiast re-
cepty na bramkarzy z Lubaczowa, 
Skawiny i Starachowic nie znaleźli.

Szkoleniowiec Wisłoki z punktu 
przywiezionego z Ożarowa (tam 
swoje spotkania rozgrywa Star) jest 
zadowolony, choć pewnie jeszcze 
bardziej ucieszyłby go ich komplet. 
Ale biorąc pod uwagę przebieg gry, 
ma do tego pełne prawo.

- Kilka razy było zamieszanie 
w ich polu karnym po stałych frag-
mentach. Ale ani oni, ani my nie 
mieliśmy takiej setki do zdobycia 
gola - przyznaje Bartosz Zołotar.

Dlatego zdecydowanie więcej 
emocji niż to spotkanie budzą der-
by, które Wisłoka rozegra z Iglo-
opolem w półfinale okręgu w środę 
9 kwietnia o godz. 17:00 na stadio-
nie miejskim przy ul. Piłsudskiego. 
Oprócz tych sportowych, pojawiają 
się też jednak pozasportowe.

Chodzi o kolejne oświadczenia, 
którymi przerzucają się obydwa 
kluby, a dotyczące możliwości 
oglądnięcia tego spotkania przez 
zorganizowaną grupę kibiców go-
ści. Po ustaleniach między obydwo-
ma stronami na stadion do tzw. 
klatki miałaby zostać wpuszczona 
grupa 80 osób. Goście uznali, że to 
za mało i na trybunach ich nie bę-
dzie.

To było już trzecie spotkanie z kolei, w którym piłkarze 
Wisłoki nie zdołali strzelić ani jednej bramki.

Dopingiem zaś będą chcieli po-
nieść swoją drużynę do kolejnego 
zwycięstwa ligowego w sobotę 12 
kwietnia. O godz. 17:00 przy ul. 
Parkowej rozegrają mecz z Avią 
Świdnik, z którą jesienią zremiso-
wali 2:2.

JAG

Stara Jastrząbka/Róża - Inter 
Gnojnica 3:2 (3:1)

Bramki: Tabor (3), Potyrała (32), 
Nytko (41) - Dziura (10), Oswald 
(85).

St. Jastrząbka: Maziarka - Poty-
rała, Cesarz, Nytko, Kieraś (65 Ka-
rol Łękawa), Jemioło (87 Czapiga), 
Konrad Łękawa (87 Żurek), Kitrys 
(88 Czuba), Mrozowski, Tabor (71 
Łukaszewski), Szewczyk.
Chemik Pustków - Borowiec 
Straszęcin 5:1 (2:1)

Bramki: Wąs 2 (13, 48), Halada 2 
(37, 62), Jezuit (88) - Opoń (24).

Chemik: Skowron - Balasa, 
Gwóźdź (80 Mazur), Zaskalski, 
Halada, Jezuit, Zabrzeński (80 
Czarnecki), Gawęda, Zieliński (75 
Ślusarski), Wąs, Kopacz.

Borowiec: Małozięć - Mendal-
ka, Drożdż (76 Cygan), Opoń (78 
Kutrzuba), Ryński (86 Giermata), 
Gąsior (64 Hyliński), Kluk, Bu-
rza, Buczyński, Skóra, Maruszak 
(68 Książek).
Nagoszyn - Łopuchowa 1:2 (0:1)

Bramka: Słomba (62) - Olech (27, 
60).

Nagoszyn: Kieraś - Pęcak, Słom-
ba, M. Węgrzyn. K. Bieszczad, Sro-

ka, K. Łanucha (46 Kirilov), Ćwik, 
Kalita, Mazur (77 D. Węgrzyn), P. 
Łanucha.
Czarnovia - Wiewiórka 1:2 (0:0)

Bramki: Mądro (55) - D. Kaczor 
(82), R. Czerwiec (90+2).
Victoria Ocieka - Paszczyniak 1:1 
(0:0)

Bramki: Nędza (90+2) - Powró-
zek (78)
Legion II Pilzno - Pogórze 
Wielopole Skrzyńskie 3:3

Dla Legionu: Sok 2, Kozioł.
Team Przecław - Strażak Lubzina 
3:2

JAG

Dromader Chrząstów - Brzosto-
wianka 2:3 (1;1)

Bramki: Figurski (44), Wanat (70) 
- K. Kędzior (12), Kowalski (67), 
Szymański (76).

Brzostowianka: Balasa - Lechwar, 
Kolman, K. Kędzior, Chmura, Ko-
walski, Wójtowicz (85 Kobak), S. 
Kędzior, A. Wójcik (75 A. Pocica), 
Szymański, Wolański (89 Ogrod-
nik).

Igloopol II - Kolbuszowianka 2:2 
(2:0)

Bramki: Iwański (21), Ciskał (30) 
- Stec (54), Jamróz (56).

Igloopol: Parat (46 Grzyb) - D. 
Adamski, Augustyn (60 Gawle), 
Falarz, Iwański, Lesiak (68 Jaszcz), 
Mitek, Ciskał (60 Kurek), Smoła (60 
Ołpiński), Susz, Ślusarski (46 Szym-
czyk).

Victoria Czermin - Głowaczowa 
6:1 (3:0)

Bramki: Bugaj 2 (16, 70), Paterak 
(10), Trzpis (21), Dąbek (49), Soboń 
(84).

Głowaczowa: Machaj - F. Bielań-
ski, Bieniek, Czerwiec, B. Knych, 
Kołodziej, Kutrzuba (75 Kucharski), 
Orkisz, Pierzchała, Ryng, Ziaja.

Żyraków - Pustków 1:1

Pozostałe wyniki:
Błękitni Ropczyce - Lechia Sę-

dziszów Małopolski 2:0
Atut Podborze - Kaskada Ka-

mionka 1:1
Sokół II Kolbuszowa Dolna - Ra-

domyślanka 1:4
JAG

Stratę do dwóch prowadzących 
zespołów po kolejnej porażce 
powiększył Nagoszyn. Cenne zwycięstwo 

w meczu z Dromaderem 
zanotowała Brzostowianka.

1 Sandecja 24 52 49-19
2 KSZO 24 50 40-25
3 Podhale 24 48 47-32
4 Siarka 24 46 41-25
5 Chełmianka 24 43 54-35
6 Korona II 24 42 46-36
7 Star 24 41 46-28
8 Wisłoka 24 39 52-34
9 Podlasie 24 38 41-29

10 Avia 24 37 46-33
11 Wiślanie 24 32 32-30
12 Pogoń-Sokół 24 28 36-46
13 Wisła II 24 25 49-44
14 Czarni 24 24 32-50
15 Świdniczanka 24 23 25-43
16 Wiązownica 24 21 26-47
17 Lewart 24 11 20-61
18 Unia 24 3 18-83

1 St. Jastrząbka 16 39 47-20
2 Chemik 16 36 49-17
3 Nagoszyn 16 28 30-33
4 Czarnovia 16 24 45-41
5 Inter 16 24 42-29
6 Pogórze 16 22 39-37
7 Paszczyniak 16 21 28-30
8 Borowiec 16 21 32-33
9 Team 16 20 42-45

10 Wiewiórka 16 19 36-49
11 Łopuchowa 16 18 33-42
12 Legion II 16 15 33-43
13 Victoria 16 15 21-36
14 Strażak 16 12 28-50

1 Błękitni 20 56 86-11
2 Lechia 20 48 64-18
3 Radomyślanka 19 38 47-27
4 Sokół II 20 36 48-40
5 Żyraków 20 35 48-28
6 Dromader 20 35 43-40
7 Igloopol II 20 30 40-33
8 Brzostowianka 19 29 35-8
9 Pustków 20 28 36-43
10 Victoria 20 26 35-42
11 Kaskada 20 24 29-41
12 Kamieniarz 19 21 26-40
13 Głowaczowa 20 17 30-48
14 Kolbuszowianka 19 17 35-39
15 Atut 20 14 21-48
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Bo wypadki chodzą 
po ludziach. I jeżdżą
Agnieszka Majba-Pochwat

Wyglądało 
dramatycznie, 

skończyło się na 
rozbitych pojazdach. 
I wielkich emocjach 

-  moich też.

- Są takie samorządy, gdzie sesje trwają siedem godzin, więc nie chciał-
bym, żeby u nas ktoś pomyślał, że jak sesja trwa półtorej godziny to nic 
nie robimy. Więc myślę, że powinniśmy się zmobilizować i trochę posie-
dzieć tu jednak. Jest dopiero 14:10 - stwierdził podczas ostatniej sesji staro-
sta Piotr Chęciek. My mamy na to sposób. Przemówienie starosty i to takie 
jak Fidela Castro w ONZ - 4 godziny i 29 minut. I już norma wyrobiona. 

Radny Paweł Ciszczoń wyjazd na marsz z okazji 1000-lecia Królestwa 
Polskiego i 500-lecia Hołdu Pruskiego organizuje. I pewnie przeszliby-
śmy obok tego obojętnie, gdyby się nie okazało, że podczas marszu próbo-
wać będą pobić rekord Polski par tańczących poloneza. I o to mu pewnie 
chodzi! I już oczami wyobraźni widzimy radnego Ciszczonia jak poloneza 
prowadzi. Koniecznie w kontuszu i z szablą przy pasie!

Tymczasem były wójt Stanisław Rokosz sielskie życie na emeryturze 
prowadzi. Właśnie pochwalił się, że na wiosnę oczko wodne wyczyścił, 
żeby jego złotym rybkom żyło się lepiej. - Złote rybki spełnią życzenia - 
zapewnia. Co niektórym to nie życzymy, żeby te życzenia byłego wójta 
rybki spełniły, bo im się to może czkawką odbić. 

W piątkowe popołudnie weszłam 
na chwilę do Żabki w Przyboro-
wie. Wyszłam i nogi się pode mną 
ugięły na widok tego, co zaszło, 
w czasie, kiedy robiłam zakupy. 
Na środku drogi stał samochód 
z rozbitym przodem, obok leżał 
roztrzaskany motocykl, a kawa-
łek dalej rozciągnięty na asfalcie 
kierowca jednośladu. Na szczęście 
przytomny i na oko cały, choć wie-
cie Państwo, jak to jest z tym na 
oko, zwłaszcza po tym, jak przele-
ciało się kilka metrów w powietrzu 
i gruchnęło o ziemię. W tym przy-
padku nie sprawdziła się na szczę-
ście ta zasada i na oko okazało się 
miarodajne w ocenie poturbowane-
go mężczyzny, który chyba nawet 
w szoku nie był i uskarżał się tylko 
na ból w pachwinie.

Za to w szoku na pewno była 
kierująca samochodem. Zdarze-
nie klasyka: skręcając zajechała 
motocykliście drogę. Nie jechała 
szybko, a wystarczyła chwila nie-
uwagi, która naprawdę każdemu 
się może zdarzyć. Tak więc pani 
na granicy łez i w ciężkich nerwach 

próbuje wytłumaczyć dyspozytor-
ce numeru alarmowego 112, gdzie 
doszło do wypadku. Wydaje się, że 
lepszej do wyjaśnienia lokalizacji 
nie sposób sobie wymarzyć, bo to 
droga powiatowa, tuż przy Żabce 
i Lewiatanie po sąsiedzku. Ale nie 
dla pani dyspozytorki. Widząc, że 
sprawczyni kolizji za chwilę rozsy-
pie się z nagromadzonych emocji 

i niemożności dogadania sie z ko-
bietą ze 112 przejmuję słuchawkę, 
przekonana, że mi na spokojnie na 
pewno gładko pójdzie wytłumacze-
nie, gdzie się znajdujemy i w które 
miejsce pani powinna skierować 
karetkę. Bo motocyklista niby leży 
i mówi, a nawet próbuje się nie-
śmiało uśmiechać, ale nikt tu nie 
jest lekarzem i nie wiemy, czy nie 
jest potrzebna specjalistyczna po-

moc. I szybka, bo jednak coś złego 
mogło się zadziać. Po 5 minutach 
rozmowy z panią na centrali 112 
jestem mokra od potu i mam wra-
żenie, że za chwilę nie wytrzymam 
i zacznę wrzeszczeć. Rozumiem 
procedury, ale podając po raz 25 
adres i tłumacząc, że adres Głowa-
czowa, ale jesteśmy w Przyborowie 
i wszystko widać, bo to środek ru-
chliwej drogi, zaciskam kciuki, że-
by pan z motocykla był naprawdę 
tak żywy i zdrowy, jak wygląda. Bo 
zaczynam się obawiać, że gdyby 
potrzebował pomocy natychmiast, 
karetka mogłaby nie zdążyć. Zresz-
tą nie ma jej nadal, kiedy po około 
10 minutach odjeżdżam z miejsca 
zdarzenia. Spokojna o to, jak sy-
tuacja potoczy się dalej, bo chwilę 
przedtem na miejsce docierają stra-
żacy. I powiem Państwu, że na tych 
naprawdę miło popatrzeć. Dokład-
nie wiedzą, co mają robić, w jakiej 
kolejności, wszystko od razu mają 
pod kontrolą. Widać, że profesjona-
liści, zarówno zawodowcy, jak i ci 
z jednostek OSP. 

Zatem wszystko dobrze się skoń-
czyło, ale i tak warto pamiętać: wy-
starczy chwila nieuwagi.
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